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Początek o godz. 8 min. 15 wieczorem. B12a8 

noca1K t óozK1 GEBETH rRA i WOLFFA 
l<ALENDARZ ENCVKLOPEDYCZNO-PRAKTYCZNY 

na rok 19i4 
opracowany pod kierunkiem Redakcji •Tygodnika Illustrowanego• wyszedł z druk n i za
wieru: sto kilkad1tiesiąt ał'łJfkułów, mn6stwo pei.rad i wskazó„vek prakłJCZ• 

nych map, planów, zestawień słatystycznyc!l i t. P• 

ArenkgJ.n O tod,,f •1 oke11••HPb• Łódź V.: cyfrach p. _Z:enona Pi~tki~wicza. PrzY.w~z 
lY 1J 'L Ul.I IM\ • i wywoz w Łodzi, InstytncJe fmansowe, Zycie 

społ~cz:°'e w Łodzi:. Oświat~ Hy.gieD;a, Stowar.lfszenia, Azy la nnuki, Stan ,moralny. Zgierz, 
PabJ!l111ce, Tomaszow, Powiat łodzk1, Przemys w okolicach Łodzi, Zdunska W o la. Ale-

ksandrów pod Łodzi!\, Brzeziny, Konstantynów i Ozorków, 

Zoo ilUSfrlltJ•ł portretów oraz niezmiernie cioka"'.ych kartografji •• 
i encyklopedyczno-statystyczno porownawczych. - ~ 

Szczególną uwagę zwrócić należy na artykuły: „Stulecie Słownika Polskiego• S. B. 
Lindego, „Kalendarz w Polsce•. „Armie &wiata", »Almanach pracujących", Stan oświaty 
na świecie", .Analfabetyzm w Europie", „P11.rlamenty na świecie", ,.Prze.;odnik dla tu
rystów" oraz nader bogaty, atanowiący specjalność ROCZNIKA dział wiado
mości ~ncykl~p~dy?znych w opncowaniu najcelniejszych pisarzy. D2ihły naukowe pod 
redakCJ!Ji spec1ahstow. 1187-3 

ROCZNIK t.ÓDZKI GEBETHl\IERA i WOLFFA 
z~wieraJ:llcy po:i-adto wsz~lkfogo rodzaju informacje kalendarzowo-astronomiczne, geogra
ficzne, entolog1cir;ne,. polityczne! chronologiczne, historycine. statystyczne i t. p. p o w i· 

n 1 e n z n a J d o w a ć si~ w k a ż d y m dom u., 
Cena k. 60, w oprawie kartonowej k. 80. Do nabycia we wszystkich księgarniach. 

SALA KONCEIJTO\VA. li dnia 14·gV: Lf~ił!:!da 1913 "• 

CEZARY JELLENTA 

Druk urzedoweto sp15u abonentóro telelonlcznvch 
Łodzi i okolic, na rok 1914 

powierzony został przez Zar· ąd sieci telefonów łódzkich, z polecenia Naczel· 
nika Warszawskiego okręgu Poczt )Wo-Telegraficznego (za 'J>&M 46148 i 48492) 

DRUKARNI AKCYDENSOWEJ JA N A GR OD I< A, 
Widzewska 106R (tel. 20-22), kantor Przejazd N2 1 (tel. 20-30). 

Tamże przyjmowane są ogłoszenia de spisu abonentów telefonicznych. 
Po za wydaniem urzędowem, inne, prywatne, spisy abonen
tów telefonicznych nie ukażą się w druku, jako wzbronione. 

Dr. B. Rejt, Średnia 5, 
telefon 33-79. 

Specjalista. chorób: skórne, włosów, weneryczne, 
moczopłciowe i kosmetyka lekurska. 

Leczenie syphilisu salvarsanem Erlich-Hata .606· i 914 (wśródtyl 
ule). Leczenie elektrycznością, elektrolizą (usuwanie szpecących 
wlosów) oświetlenie kanalu (uretroskopia). Przyjmuje od9 i pól 
do 12 i pół i od 5-8. W niedziele i święta od 10-2 po pol 

Dla pań oddzielna pocz~kalnia. 0321 

Dr. Med. FOKSZANSKI 
Zawadzka N! 39. Tel. 21-67. 

CHOROBY CHIRURGICZNE. 
B, asystent Petersburskich klinik. 

Przyjmuje codziennie od 5-7 po poł. 1900-40 

DENTYSTA 

S. BETTE 
165. Piotrkowska 165. 

Przyjm:u~e osobiście. 
Sto!'owanie n~jnowszej techniki dentystycznej; 
zęby bez podniebienia, koronki złote sztukowanie 
uszkodzonych zębów własnych (w kolorze na· 
turalnym). W celach djagnostycznych stosowa· 
nie prześwietlań i zdjęć Roentgenowskich. 

1172-15-1 

Walka o władzę 
we Francji. 

Parlament francuski zebrał si~ 
na nową sesję w nastroju bardzo 
podnieconym. 

panuje obawa, aby pod rządami p. 
Barthou nie utworzyła się większość 
parlamentarna, nieprzychylna dla ha
seł skrajnego radykalizmu. 

W zabiegach o obalenie gabine
tu Barthou obóz Combesa może li
czyć na pomoc socjalistów, nieza
dowolonych z przywrócenia 3-letniej 
służby wojskowej. 

Zaraz na pierwszem posiedze· 
niu Izby wobec tego nastroju· opo
zycji doszło do starcia, które miało 
wynik niekorzystny dla rządu. Mia
nowicie wbrew zapewnieniom pre
zydenta ministrów Barthou, że w 
ciągu teraźniejszej kadencji parlamen
tarnej niepodobna będ11:ie przeprowa
dzić reformy wyborczej w obu Iz
bach, parlament oświadczył się 291 
głosami przeciw 23 za postawieniem 
reformy wyborczej na pierwszem 
miejscu porządku obrad. 

Uchwała ta nie upo~ażnia je
szcze do żadnych wniosków na przy
szłość, ponieważ zapadła przy po
mocy gorących zwolenników rządo
wego projektu reformy, spragnio
nych załatwienia tej sprawy jeszcze 
przed nowymi wyborami, ale świad
czy, że opozycja radykalistyczna przez 
zręczne wyzyskiwanie usposobień grup, 
sprzyjających rządowi, ale gorętszych 
od niego, może doprowadzić do wy· 
tworzenia nie bardzo pożądanych dla 
gabinetu sytuacji. 

Opozycja radykalistyczna wpra
wdzie na kongresie w Paunie wypo
wiedziała formalnie walki gabineto
wi Barthou, ale jest zdecydowana 
jej rozpoczęcie ze względu na to, że Znamienna mowa francuskie-
za pół roku mają odbyć się nowe go minista. 
wybory do parlamentu, a wynik ich 
będzie zależeć w wysokim stopniu Minister spraw wewnętrznych 
od tego, które czynniki · w okresie Klotz w Paryżu wygłosił mowę na 
wyborczym będą znajdować się u zebraniu weteranów i powiedział 
steru. , między innemi, ie era gnuśności i 

We Francji wpływ rządu na pesymizmu we Francji znikła zupeł
przebieg wyborów bywa zawsze bar- nie. Na widownię dziejów politycz
dzo wielki i w kołach radykalnych nych występuje młodsza generacja, 



uzbrojona w nowe zasoby sił, gene
racja nie słowa, lecz czynu. Każdy 
francuz dzisiej&zy wie bardzo do
brze czego pragnie i zna swoje 
·deały, a ideały te-to powiększenie 
ukochanej Francji jednością i siłą. 

Te słowa, wypowiedziane pr.z~z 
milczącego dotąd przeważnie mtm• 
stra. zostały natychmiast żywo po
chwycone przez prasę niemiecką, 
której zapowiedź powiększonej Fran-: 
cji nie podoba si~ wielce. 

Z pism polskich. 
Po w„ro111:a. 

Nazaj11trz po wyroi.u uniewinniającym 
Bejlisa, „Il~ennik KiJowski" zamieścił arty· 
bł wstęvny, który p-0ni~j cytujemy w ca• 
Wet. 

Roma locuta-causc;. finita! 
Z tajemniczej głęb: sumienia !ndz· 

kiego, sumienia prostaczków wyohodzi 
oto wyrok w sprawie, któ,·ej najtęższe 
umysły, namiętności nieubłagane ani 
rozstrzygnąć aoi nawet oświetlić nie 
były w stanie. 

W) rok noiewinniajf\CY Bejlisa za· 
wiera w sobie coś więcej jesr,eze, niż to 
proste orzeczenie o losach biednego 
żyda z pTZ<:idmieśr.ia kijowskiego, przy
nosi on odpowiedź na pytanie, ezy roz· 
namiętnienie wzajemne nie zakłóci 
wreszcie ~pokoju poblicr,oego, czy n'e zo
staną za<.>hwiane s a m e po d s ta w y 
w s p ó ł ż y c i H. Sprawy bieżąee, za· 
gadnienia żyeia codzien'lego wolae są dziś 
od c'e·łlia złowrói b neg<>, mącącego 
wszyr,tkie rathnby lwlzb:ie 

Losy o,kfirżonego, który jak gość 
.rnygodny przeszedł l-ez ślndu przez 
całą sprawę, cbrciaź wszystko się do· 
koła nfego obracało, przestają dziś ha· 
mować myśl i pióro groźbą mimo
W&lnego chociażby obcil\~enia jego nie· 
doli. 

Po sprawie Bejlisa pozostaje nam 
materjał obyczajowy olbn;ymi. Na wiele 
spraw rzuca światło, nit>jedno zsg11d
nienie uwypukla w sposób niezwykły. 

Mamy czas na wni-Oski sumienne 
bez gn ie w u i ob a w, ceebują1,;ych o· 
statnie pięć tygodni, 'Możemy rozwa· 
łaó i badać, nie porus~ając świętokradz· 
ko kości smarłych i nie naraśaj11c na 
azwaak zdrowia żyjących. 

• Dla opinji publicznej, dbałej o 
istotne dobro krsju - tak pisaliśmy na 
tern miejscu w dniu rozpoczęcia proce· 
au, - nie może być zadaniem poszuki
w11nie dowodów winy łub tylko niewin
Jlo~i Bejlisa. gr11madzenie dokumentów, 
.miojącyeh świet.dcsyć o istnieniu wśród 
tyd'5w fantastycznej se.kty mordu rytu• 
alnego lub protestów ~biorowycb p-rze
eiT".'ko podobnym posą<l'leaiom, jej zada· 
niem może być tylko posznkiwani-e ca• 
łej p r a w dy, prostej i b€zwzględnei, 
wolnej od wpływu namiętności ludz
kich, prawdy, która jedna tylko położyć 
mo~e kres nedużywania jej pozorów do 
mącenia wo-dy, do podniecania inetyn• 
któw najuiźszyeh, do zakłócania spokoju 
publicznego trującymi duszE} i E161'Ce 
podszeptami•. 

Z piekła nienawiści, mgłą nie· 
przejrzaną otaczającego 9frawę Bejlisa, 
wyrywa się ku nam głos l!umienia ludz· 
kiego. 

Wobec tajemnicy otaczajfłcej grób 
ofiary iragiczuego mordu bezQilne :ia• 
milkły głosy nauki i rozumu ludzkiego, 
Z piekła saalejąeych nad nią namiętno· 
ści wyłunin. si.ę oto jeden tylko głos go· 
day uwagi, gł01S sumieaia. 

Kto przez pieó tygodni szukał w 
tym chaosie nienawiści i fałszu samej 
łylko prawdy, ten powita dziś wraz 
& nami wyrok wczorajszy jako jedyne 
wyjście z sytuacji be..:nad:iiejnie zawik
łanej, jako jedyny I rc1myk światła, jako 
źr ó d ł o pok oj u." Idem, 

Z pism rosyjskich. 
P. ltokowcow w Paryżu. 

Organ giełdowy petersburski .Birźewy· 
j \Viedomosti" ocenia znacz:e11ie pobyta 
roayjskiego prezesa ministrów w stolicy 

rancji. 
P. Ifokowcow jest zwolenriikiem pokoju 

erropejskiego, u pn:eciwnikiem polityki, trą
c -j cokolwiek n--r.ntnrniezośdą. Jego dąże· 

·a umiarkowane uj(H\ n iły sie wielokrotnie 
i clobitnie podczas p1·zesileuia bałkańskiego. 

.NOWA GAZETA Ł0DZKA·.~I3 Listopada l9Uł roku. 

Nie ulega wątpliwości, że wydarzenia nastę
pne nie zaohw1ały bytiajmniej tych prze-
konań. 

•Wynika ztąd oczywifoie, łe je· 
żeli rozmowy p. Kokowcowa z preze-
2em rze>czypospolitej francuskiej i jej 
ministrem spraw zagraniczn) eh dotyka· 
ły przedmiotów politycznych, to chodzi
ło §'wyłącznie o tradycyjne otrzymanie 
pokoju i spokoju w Enrof)ie. Idea po
koju niewątpliwie górowała nadevrszyst• 
kiem - i takie jest znaczenie politycz· 
ne pobytu p. Kokowcowa w Paryżu. 

„I pod względem finansowym i pod 
względem pol!tycznym 'mozna z faktu 
tego osiągna.ć tylko uspakajające wra
flenie. Wprawdzie wrdienie to nia na• 
leży do j'lskrawycb, gdyż nie rot.uje 
nam szerokiej poHtyki. Ale bladość ce
chuje wogóle teraźniejszl\ politykę. Eu
ropa wysunęła na czoło cele lJandlowe 
i prowadzi odpovriednil\ polityk~, t. j. 
strzeże pokoja, aby nie utracić z pod 
nóg podstaw ekonomicznych. 

• W uznaniu tego nale~y wnosić, 
te wizytll p. Kokowcowa riietyll:o świad
czy o przyjacielskich stosunkach Roilji 
z Francją, lecz nadto wzmacnia i utwa
la ową praktyczną, a· tern samem po· 
kojową rozycię, którą ob:ali sobie real
ni, trzeźwi politycy. 

„Niemasz wątpliwości, ża taka 
właśnie polika jest konieczna w okre
sie powikht1i międzyn 1rodowych"". 

Tak samo pisały dzienniki giełdowe i 
półurz~dowe na krótko przed wybuchem wuj. 
ll.Y bnłbńskiej. „Birżewyja Wiedomosti~ za
pominają, że o:-róez dyplomatów 1irzysięgłych 
są inne jeszcze czynniki, wytwarzające po• 
lity kę. 

Ekatarynosław i jego okolice 
(Kores. wł. "Nowej Gazety Łódzkiej"). 

Pod samym Ekt, są olbrzymie huty 
i fabryki żelaza. Największa Bińskiego 
towarzystwa, Aleksandrowsb:o, Południowo· 
rosyjska. założona w r. 1886 na przestrze
ni 112 dziesięcin, z których pod fabryką 
51-pozostałą przestrzeń zajmują kofonje. 

Fabryka położona nad Dnieprem. Głó· 
wny produkt fabryki stanowi wszelkich 
gatunków surowiec. stal i żelazo - szyny 
belki, filary, różnego gatunku żelazo wal· 
cowane i kute, mosty, drut, blacha, wyro· 
by lane i t. d. Prócz wyrobów żelaznych 
cegła prasowana z pozostałych zuzli od 
spławu źelaza w wysokich piecach i sztu· 
czne kamienie • 
c::JA.lekaandrowska fabryka posiada pra· 
cujący ,11 5663, ad ministraeji 432. Suma 
wypłacona rocznie za r. 1909 weiystkim 
prac\ljflcym wyniosła 3,339,000 r. Fabryka 
:mżywa rocznie rudy żelaznej 30 miljonów 
pudów,-kok~u 20 miljonów flusów dla u· 
łatwien.ia spławu 8 miljonów pudów. Z 
pyiu węglowego wysokich pieców otrzy. 
muje 11/ 2 miljona brykietów. 

Aleksandrowska fabryka posiada pie
ców wysokich {domennsch) 5. Największy 
z nich pojemności 577 kubicznych metrów 
wyrabia na dohę do 22 tysięcy pudów su· 
rowca. Równolegfe do linji pieców zbu
dowa.ny tunel gł~bokośei 6 metrów, w któ· 
rym znajduje się materjał hutniczy t, z. 
namiar. Namiar, skrzyniami na wagonet· 
kach elektrycznej kolejki, przewożą przed 
otwór z kąd mastyną parową o sile 130 
koni podnouą na platformy i automatycz
nie wsypują do pieców. Z rud, z bardzó 
małymi wyjatkami, bezpośrednio otrzymu
jemy surowiec - z surowca dopiero przez 
odwęglanie - stal lub żelazo. 

Jak wiadomo, dla użytku praktycz· 
nego używamy żelazo w trzech różnych 
stanach: jako l!Urowiec, czyli lane, - wal
cowane lub kute i stal• Różnica tych sta· 
nów zależą głównie od zawartości w nich 
węgla. Stal zajmuje pośrednie miejsce 
między surowcem i żelaz.em kutem. 

Zelazo kute zawiera węgla od 0,10% 
do 0,65%, stal od 0,65% do 2~%. surowiec 
2,5% do ó, 77%. Żela~o kowalne mo~e być 
otrzymywane bezpośrednio z rudy, lecz 
przeważnie wyrabiajl} z surowca przez po· 
zbawianie go węgla. Surowiec wystawio
ny na działanie powietrza, oraz d Jdatki w 
tlen bogate, traci węgiel i inne domieszki, 
tworząc masę żelazn!Ji, którą następnie pod
dają pod działanie młotów, lub ugniataniu 
w walcach, przy czem z masy tej wyc~s
kają pozostałości tuzla, a rozpalo1rn oząst· 
ki żelaza łącz~ si~ z sobą. Stal otnymu„ 
jemy również z surowca przez st~ipniowe 
odwęglanie, łub z żelaza przez nawęglanie 

N aj większy z wysokich pieców, Ale
ksandrowskiej fabryki, posiada 4 aparaty 
dla nagr:zewania pow etrza systemu Kan
pera, wysokóści 317 metrów średnicy 7 me 
trów. Gazy otnymywane z wysokich P.ie· 

ców, przechodzą, rurami do specjalnej ga
lerii, dla oczyszczeofa z pyłu. Oczyszcze· 
nie odbywa się dragą sucbĄ, na zasadzie 
ezybkości zmiany ruchu i - mokrą w cy• 
liudrach z pul weryzotorami, rozp) łają emi 
wodę. Gazy przeznaczone dla motorów ga· 
zowych, poddają jeszc".e specjalnemu oczy. 
szczeni u tak, iż pozostałość py lu nie prze
wyższa 0,02 grama na 1 kubiczny metr. 
Między wysokiemi piecami znajduje si~ 
gisernia. Mikater, dla zlewania surowca, 
przedl!tawia półokrągly, poziomy cylinder 
pokl'yty sklepieniPm, u.mieszczony w dol• 
nej części pieców, w kierunku stalowni, 
pojemności 350 ton„ opala. się gazami ru· 
sztowemi. .Maszyn do wtłaczania powie
trza w wysokie ptece parowych 4, gazo
wych 2. Każda z nich o sile 1600 koni 
wtłacza powietrza w minutę 1250 kubkz· 
nych metrów. Cech hutniczy rozporządza 
49 parowemi kotłami, z powierzchnią o· 
grzewa.lną 9150 kwaoratowych metrc>w. 
Kotły nagrzewają gazami rusitowemi. w~· 
glem kamiennym i odpadkami nafty. 

d. u. 
S. Sokołowski. 

Napięcie pomiędzy wojskiem 
a ludnością w Alzacjt 

(Kor. wł •• Nowej Gazety Łódzkiej"). 

Strasbnr,, 10 listopada 1913 r. 

Prasa francuska donosHa w tych dniach 
o ·nadzwyczaj nieprzyjemnym wypadku w 
mieście garnizonowem Ztibern (Tavern) pod 
Strasburgiem, gdzie pewien oficer oświadcayć 
mia! do rekrutów, że da po 10 marek kat
demu, kto zamordu;e n waekesa• t. j. b.an· 
dytę, łobuza alzackiego. 

Prosa alzacka f-poiwierdza obecnie te 
doniesienia i poświęca tej sprnwie długie 

sprawozdan.ia. Sprawa miała się tak: pod
czas lustracji nowych rekrutów wykazało się 
ze jeden z nich karany już był więzieniem 
za napad i okaleczenie. OdbywajllCY lustra· 
oję porucznik v. Forstner w przemowia do 
rekrutów za:zuaczył, źe ów iołnierz byłuy 1 

pewnością prze~ sąd został nwolnionym,gdy• 
by był zabit 11 wackesa•. Oświadczył, że ka· 
tdemn, kto zamorduje takieii;o .waokesa", 
wypłaci „premję" po 10 marek. 

Pomiodzy Iuduością alzacki\ powstało z 
tego powodn wielkie oburzenie na oficera i 
innych oficerów wogóle. 

Tłnm młodych ludzi lilgromadził ai~ 
przedwczoraj wieczorem praed kasyn~m oti
cerskiem w Zabern i wygwizdano poruczni• 
ka, gdy w towarzystwie kamratów, opn-ścił 
kasyno. 

Wozoraj tumulty si~ powtórzyły, gdy 
Forstner wracał z ftrnpekoji w strzelnicy. 
Odwach żnłnłerzy z nasadzonym bagntttem 
musiał ofieera odprowadz1ó do jego miesz· 
kania. Przed domem aż do późnej nocy ocze• 
kiwało okołe 300 Judzi na ukazanie się ofi· 
cera. Komendant tortu udał &ię z raportem 
do Stra.&bur~ał 

Słowo „wackes" zawiera cię:ilkl.\ obrazę 
dla alzatczyka i dlatego ob-urzenia lnd11uś-0i 
jf'St zrozumiałe. Pisma francuskie pnedsta
wiają sprawe jako daleko pow Jłniejgzą. 
.Matiu" naprzykład do-nosi, łe pnłkownik w 
Tavern chciał wygłosić przemowe do wzbu
rzonego tłumu, zaa:riyczano go jednsk. W 
miesakaniu Forstnera miano w-ybić szyby. 

W.A. 

Informacje. 
Sąd' asekurac,jne. 

Minic1terjum handlu i przemysłu nade
słało do opinji p. jenerał·gubernatora war
sza ws-kiego projekt otworzenia sądów aselm• 
racyjoych dla robl)tnlków fabryc.z-uych, 

Z powodu wprowadzenia przym-uSIOWe• 
go ubezpieownia robotl'Uków w fabrykach i 
kopaloiach, wynikające między ~robotniknmi 
a właścicielami przedsi-ębiurstwa, z tego po
wodu sprawy sądowe o odszkodowanie .ia 
wypadki nieszczęśliwe mają ro>z;poznawnć 
B!\dy !lsekura<;:yjue, których procedara bę• 
dzie pośyieNzna, kosaty IAŚ aą.dowe ~dlł 
mniejsze. 

Sądy asekuracyjne mają składać siQ z 
fabrykantów, robotników, oraz inspektorów 
!abrvcznycb.. 

Poźycl!łci kolejowe rosyjskie. 

Do gazety „Rusk. Słowo" do
noszą z Paryża, że układy Kokow
cowa z francuskimi finansistami ma
ją bardzo pomyślpy przebieg. Oka
zało siQ w toku ukfo.dów, że Rosja 
w ciągu 5 - 6 lat zużywać będzie 
po 500 mil. fr. rocznie na budowę 
nowych kolei. Dotychczas walory 
kolojo e ro syp · e realizowane były 
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przewazme w Berlinie, Londynie 
Amsterdamie. 

W ostatnich jednak latach kapi· 
tały angielskie zacz.ęły si~ zwracać 
do walorów przemysłowych, w Niem 
czech zaś kapitały zwróciły się głó · 
wnia do przedsiębiorstw krajot;; ·yclJ. 
Rvnek amsterdamski wreszcie jt.·~ t 
zbyt mały. Wobec tego już w r. u. 
ministetjum finansów zwrCciło się 
do rynko. francuskiego. 

Z piśmiennictwa. 
Rocznik. Łódzki 6e tbnera i W fffa. 

W p-0wodz.i dnrucznycb wydawnictw 
kalendarzowych Rocznik ogólny księgarni 
Gebethnera f Wolffa od lat kilku iuż pozy· 
skał opinję jednego z poważnie~szych, 

W tym rolm, niezależnie od ogólne· 
go, .ukazał się, st:arantern zarządz-af,cego 
ffiją ł6dzklJ księ,g:irni G. W., p. St. Miszew· 
skiego, specjalsy .Rocznik łódzki•, w Ba· 

der szerokim zakresie uwzgl~dniaiący d.ik\
ły Io-Kafue. 

Prócz zwykłych stałych dzialów in· 
formacyjnych, znajdujemy przeto w .Roe.i
nilm Łódzkim• artyt.uł pióra wytrawllego 
i wielce diiś popularneg-6 elconomig~y p. 
Zenona Pietkiewicza p. t. .Łódź w c.yf
raeh„. dt\f~y nam zupełną ilua.Łrację życia 
ekonomicznego Łodzi, oparta ua ma.~ja.le 
lieibowy1111 z.ac:zerpniętym a najpoważniej· 
szych źródeł. . 

.ArtJ kuł ten uzupełnia „ Przywóz I wy· 
wóz hl?dzi•, pojaśn.iony tabe1"_ grafłcz~ 

,z.r~ia społeczne Łodzi• obt:jmu,)e o
światę, hygjemy, stowarzyszenia, azyla M, 

uld i s1&n morąiny. Wszystkie te pl'ace, 
stanowią.ce jakby przegląd dorobku knhu
ralnego Łodzi, ezy a si~ z żywem ~
ciem • 

W .Roczni.ku Łódzkim• mniejaae O· 
gni•ka, sąafadujące z Łodzią, wię~: Zgierz 
Pabfaniee, Tomaszów i t. d. uwzględniona 
zostały równi~ż w wyczerpujących opisach 
nzu11ełnionych poglądowemi mapkami s'a• 
tystyczno-grafic11nemi. 

Całość jest wielce pouczaiąca i sła ~yć 
może jak.o. bardzo pożyteczna i cenna, pod" 
r~c.zna k'!iążka inforruacyjna. 

Firmie i jej kierowniiiom należy ~ 
azczere u·maniti za podjęcie tilk potrzebne· 
go wydawnictwa i za jego nader staranne 
i umiejętne opracowanie. 

.vR<H~znik Łódzki•, zawierający aa z 
gorą 400 str. pri'!.'ehfity mf:Aterjał eneyk~· 
pedyczn-0 - informacyjny, powinien znal6'ć 
ai~ w domu kaMego łodzian~na. 

Przystępna cena 60, w~gl. 80 liop. 
ułatwia szerokie rozpowsaechnienie i spo· 
pularyzowanie .RtJcznika Łódzkiego„. 

„wm OKRĄG". 
• Widnokr~g" pismo tygodniowe, zac.inie 

wlcróioe wyehodzić w Warszawie, Ogłouo
na lista wapólpracowników świadczy, iż w 
Iłowym tym tygo<lniku prsybywa niez1'leha i 
bev.partyjl>a plaeówlu1 dla obrony 1asad i id~
łów demokracji we wczyetkiob sprawach po· 
utyczno społeczoyołl. Działy literackie i na· 
akowe upowiadają 11~~ równ.ieź ciekaw~e. Ja· 
to redałtor - wydawca, nowe pismo ~dpi· 
sywa.ó bł(l.zie Jozef Wasercng. Prenamerata 
•Widnokręgu" W)'!lQBIĆ będzie z prze.syłkl\ 
poeit. roe:zuie rb. 8 -petroo:tnie - rb. 4, 
kwutiJnie rb. 2. - Rl'Jcbkcja i ndministraoj'.\ 
mieścić ei~ hę-Oz.ie w Warsuwie, ul. Nowy 
Swiat 36. 

Z Cesarstwa . . 
+ Aresztowanie 54 robotników. W 

swiązku z rewizją w lokrJ.n zamknię.ego pi· 
sma .NRSz pul", w Moskwie 11resztowaso 5ł 
robotnik .w. Krewni aresztowanych zwrócili 
się do posła M'alincwskięgo z prośbą, ażeby 
wstawił al., ra uwięzionymi. Ma•inowski od· 
wied.zil dyrektora departamentu, który obie· 
cał wyznaezyó niezwłoczr.iie śledztwo i 1.a
wi.ildomić posła o jego wynikach. + Ucieczka. Jt"szcze w 1907 r, atu· 
denta jednttgo z uniwersytetów rosyjskich, 
J udina, skazano za sprawę polityczną na 
więzienie, Skazunłec zbiegł z więzienia i zdo· 
łał dostać sją do uniwersytetu Moskiewskie· 
go, ktćry ukońezył, nastąpnie zgłosił sie do 
prokuratora i oznajmił o W8zystkiem. 

Sąd przysięgłych w Orenburgu rozwa§Jał 
sprawę Jndina o ueieozkę .z- więzienia; wyeła· 
cbawazy wyjaśnień oskarżonego, który zeznał, 
!e do uoieezki popchnęło go bezczynne mar• 
nowanie czasu i zdolności w więzieniu, s\d 
W.Jdał wyrok uniewinninjf\cy. 
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Z Litwy i RusL 
O Znlknłfcie dokumentów. W aktach 

killi.n spraw eywUnych kijowskiego sądu o· 
kręgowego i izby ll!ldowej wykryto-jak do· 
nosi .D111. Kij. "-znikn i ęcie niektórych doku· 
mentów. Sledz&wo powierzone zostało se
dziemu śledczemu d-0 spraw szczególnej wagi. 

O Fałszerze. Areszłowani niedawno w 
Kijowie Rypik-Singajewskij i inai w liczbie 
6, przewiezieni rostaH do więzienia Łukjnno• 
wieckiego. Wdrożono przeciwko nim śledz· 
tw<> pod nrzutem f.ałs.zowania złotych 10-ru
blówek, oraz banknotów 8 i 5-rublowycb. 
Banda operowała głównie na Kureniówce, 
gdzie fałszywe pieniądze zbywano przybywa· 
jl\cym na targi i jarmarki włościanom. 

O Krwawy napad bandytów. W ll'a· 
niszkacb, w pow. szawelskim, nieznani rabu
sie, wyłamawszy w nocy okno do mieszkania 
Cetala Miencowskiego, zamordowali samego 
gospodarza, jego zonę i ayna. Bandyci za
brali 50 rb. w gotówce, zegarek złoty dom· 
lki i 8 łyżeczek srebraych. Aresztowano 3 
podejrzanych o ten napad. 

Z Królestw~ 
§ Zmiany w duchowieiistwie. 
W djeceaji kujawsko-kaliskiej. Przenie· 

Sieni proboszczowie: ks. Juljan Godlewski, 
probos7..cz w Koneoku (dek. nieszawski) i 
ka. Bolesław Zieliński, proboszcz w Trl!b
izynie (dek. słupeeki)-jeden na miejsce dru
riego. Wikarjusz ks. Józef Łytkowski z Ła
lku do parafji Panny Marji w ~Pabj..anioachl 
ks. łJukaH Zeiuliński z Turks do Łasku; 
~s. Władysław Giebartowski z KrnSZ)·ny do 
hrlm; ks. Józef .Sagner z Tuszyna do Kru
.szyny; ks. Fran~iszek Karoń z W6jkowa do 
!'mzyna; ks. Gustaw Łaski z djecezji łubel• 
skiej przyj~ty d~ djecezji ku;awsko-kaliskieJ 
i naznaczony pr-0boszozem par. Sempoloo, 
dek. kaliski. ( „ Słowo"). 

§ Straszna śmierć. Na staQji 
!'ra?.'uiki, gub. łub., na dachu jednego z wa• 
gonów poeiągu osobowego, id!łcego z War• 
szawy do Kowla, zauważono ch1.ło młodego 
c~łowieka, z ro1bitą głowi}. Jak się okazało 
później, nieznajomy nie posiadajl\C) biletu, je
chał na dachu wagonu skądś 11 pod WaPSZa• 
wy i wskutek nieuwagi wierzył sie głow" o 
wierzchnie wiązanie mostu pod D~blinem 
llwangrodem). 

W Trawnikach nieznajomy dawał jesz
cze znaki źycia. Po opatrzeniu jego zrauio· 
nej głowy, pierwszym pociąl!!;iem wysłano go 
do Lublina, celem przl;\wiezionia do ezpitala. 
Zanim jedn"k dowieziono go do dworca ko
lei-zmarł. 

Z Warszawy. 
(:) Minister oświaty w Wali"• 

szawie. Jak donosi „ Warsz. dniewnik• 
minister Kasso odwiedz ił onegdaj męzkie 
gimnazjum rządowe na Pradze, instytut 
weterynaryjny, gmach szkół początkowych 
na Prad7.e, szkołę Wojciecha Gótakiego. 
pierwszą warszawską 4-kłasowl} szkołę re· 
alną, warsz a wską szkołę realni! przy olicy 
~łotej, szkołę rzemieślniezą im. IConarskie• 
go i mokotowską szkołę początkową war
izawskiej dyrekcji naukowej. Wczoraj p. 
ministt1r udał się na wizytację szkół poza 
Warszaw~ w warszawskim okręgu nauko• 
wym. 

List z Warszawy. 
(fłowy dyrek~or •eatru „Rozmaitośoi"1 

Teat„ ftowoczesny.) 

Uproszenie przez dyrekcję warszaw
skich teatrów rządowych Ludwika Solskie„ 
go do objęcia reżyserji teatru „Rozmaitości" 
jest pomysłem szczęśliwym i n1oże znako· 
micie się przyczynić do zakreślenia linji 
teatru „Rozmaitości", jeśli linja jakowaś 
ma wcrgóle istnieć. 

Ludwik Solski posiada już w _daie
jach Eceny polskiej osobna kartkę. Mnóstwo 
pomysłów reformy sceny i idei reżyserski eh, 
które teraz w t&atrach zaehodnio-europej• 
skich przetwarzają oblicze i d1lszę teatru
on wypia:sto1rnł i wcielał w życie łat temu 
20 z górą. 

Mająe doskonały materjał aktorski, 
Solski może stworzyć teatr o własnym, 
odrębnym stylu. 

Prócz tego, dyr. Sołski sam jest zna• 
komitym artystą, to też pierwszy występ 
Jego w teatrze Letnim w B'ttukaeh Rydł'a 
i Szuma, w.zbudzil ogromne 1tainteree°". 
wanie. 

Warszawie przybywa niebawem uo
wy teatr t.zw •• Nowoczesny•, przy ulicy Ja• 
snej vis-a-vis Filbarmonji. Dyrektorem I 
ołożycielem teatru ~go jeał p. Ryszar6 
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Gałczyński, adw. przys. z Petersburga., 
który wraz z bratem swym dr. fil. Broni· 
sławem i inż. Michałem Kierbedziem przy
stąpił energicznie do realizacji swych za· 
mia rów. 

Stanął oto piękny gmach teatralny, 
zbudowany według planów znanego archi· 
tek ta Cz. Przybylskiego. 

Teatr ,,Nowoczesny" w charakterze 
swym zbliżony będzie poniekąd do głośne· 
go "Kilns iler-Theater" w . Monachjum. 

Widowni a, obliczona tylko na 525 
miejsl', ma w ypelniać się co wieczór trzy 
razy (o 7, 8 i pól i 10 wieczór), w nie· 
dzielę zaś 4 razy. 

Będzie to teatr typu kameralnego, 
które g-o w P olsce dotych czas nie było . 

Do tego celu zastosowana będzie i 
scena, wcnle obszerna, n ająca typ reliefo
wy, s przyjająca architektonicznym i wszel· 
kim innym s t}'l izacjom. 

Teatr Nowoczesny będzie teatrem wy• 
łącznie jednoaktówek i na wzór teatrów pa· 
ryskich, jak Comedie Ryale, Trianon Lyri
que, Grand Guignol, wystawiać będzie o
pery jedno a kto we, operetki, farsy, w ode· 
wile, dramaty, diaboletty, pastorale i t. d. 

Trupa teatru Nowoczesnego sk1ada 
się z wybitnych sil artystycznych; orkiestra 
skompletowana w liczbie 29 osób; k iero
wni ctwo literaclde objął, zaszczytnie znany 
wybitny dramaturg polski Adolf Nowa
czyriski; muzyczne1 pp. Elertowicz, Al. Dwo
rzacze k {dyr •• Lutni• łódzkiej) IM. Rogow· 
ski (twórca operetki „Legionistka" do stów 
B. Hertza). Reźyserję prowadzić będzie p. 
Wł. Kindler z Poznania, a część dekora
cyjno-rnc.larskq powierzono wybitnym ma
larzom polskim: prof. Edwardowi Troja
nowskiemu i cenionemu dekoratornwi Bro· 
nisławowf Bartlowi z Krakowa. 

Teatr te n stać będzie na wysokim po• 
ziomie artystycznym i mt>że liczyć na duże 
powodzenie. 

Mieczysław Lipowskl. 

Informacje handlowe. 
(W AT) Ber J i n, 10 listopada, 

Dla handlu międzynarodowego zdaje się 
mijać już czas przesilenia i giełdy zaczyna
ją wracać do stanu normalnego, dzięki po
myślnym zabfogom (yplomacji, która zdołała 
usunąć - przynajmniej naruzie - poważne 
komplikacje międ r,ynarodowe. Ruch handlo• 
wy na giełdach mógłby już teraz roz,;ijnó 
się prawidłowo, gdyby nie obawy, jakie na• 
111nvają. się na myśl z powodu koncentracji 
sił zbrojnych mocarstw i wiadomości o za· 
warciu przymierza bułgarsko-austrjackiego 
przeciw Serltji. W poniedziałek mimo to była 
już wszęd~i e tenrle ncja wzmocniona. 

N a gie ł d z i e b er I i ń 13 k i ej wzbu
dzały n·ajwiękRze zainteresowanie znowu akcje 
górniczo-hutnicze, z ty• h zwłaszcza akuje huty 
„l•'eniks" i ,Laurahuty". Akc;je kolejowe na• 
tomiast, przedewszystkism akcje kolei kana· 
dyjskiej spadły w kursie o 1 proo. i skut
kiem tego popołudniu usposo hienie ogólne 
doznało osłabienia. 

N a g i e ł d z i e I o n dyń s ki ej nowy 
tydzień rozpoczęto tendencją coprawda stał!\, 
brak było jednak ws:aelkiego ożywienia. Pa• 
piery amerykańskie i akcję kolei Canadian 
Pacific notowano wyżej niż giełda nowojor· 
ska, łnne słabiaj się trzymały. 

N a gie ł d a c h petersborekiej i wiedeJi.. 
akiej toczyła się spekulscja w małych grani· 
cach i kursy wobec soboty nie wykazywały 
prawie żadnych różnic. 

Na giełdzie petersburskiej 
sprzedano wczoraj wielkie ~apasy zaciągnie· 
tych z zagranicy papierów rosyjskich, za któ
re płacono dobrze, dzięki interwencji rosy
aldego syndykat11 bankowego, popieranego 
przez rząd. 

Wileński Bank handlowy 
wydał nowe akcje na sam~ 1 miljona rubli 
I powiększył przez to swój kapitał zakładowy 
1 2 na 3 miljony rubli. 

Gór n oś l ą s k i e To w. a kc but cyn
kowych w Katowicach cieszy sie dobrem 
powodzeniem. I w tym roku rozdziela 9 proo, 
dywidendy, podobnie jak w r. z., roimo ie 
około 1 miljon marek odpisano do kapitału 
rezerwowego i różnych funduszów. 

W i d o ki ż n i w w A r g en t y n i e we· 
dłng l!lprawozdania banku Espanol de Rio de 
la Plata w .Buenos .Airea uważa-ć możua je· 
dn9m &Iłowem jako świetne, 

:N a g i e ł d z i e z b o z e w e j w Ber• 
linie pednio.iły si~ dzisiaj e 1 - 2 marki 
eeny za p&00nic~, iyto i kukurydPJę, gdyż 
1 prowincji uadeszł1 liczne zamówienia a 
Jiosja ofert ewyoh nie 1m.iżyła-

Kalendarzyk„ 
Dziś Dydaka W. 
Jutro Jukunda B. W. 
lmiDna słowiańskie1 dziś Wszerada. 

Jutro W odzimira, 
Wschód słońca o g. 7 m 20 
Zachód • • 4 • 8 
DługQsĆ dnia • 8 • 46 

Stan poyody.-Podług ohserw~cji opty 
ka R. Rittera, ul. Piotrkowska. :Mi 85. 
TERMOMETR: Rano o g. 8. 5° ciepła. 

• „ Połudn. o g. 12 83 „ 
Wczoraj o g. 8 w. 40 „ 

Mini"mum 4 ciepła. BARO- 742 naJniż~j. 
Maximum 9 „ ME'l'R: naJWY!ZeJ -

11 ygrometr 68% wilgoci. 
Odczyt7 i pokazy. Dzis pokaz zasto

sowania gazu w gospo ił ar stwie domo:;em, z 
objaśnieniam i p. Ma.ry Norkowsk ej z \ \'a rsza
wy. Odbędz e się w sali straży ogniowej przy 
ul. Mikołaje wskiej ó4 o go' z. 4 i pó{ po połud. 

Teatr Polski. w. czwartek, pi!litek, so
botę Byle świat zadz iw ić" i R umanhczn i• 
Trzy • występy- znakomitego ~rtysty ·warsz 
teatr. Mieczysława Frenkla 

Operą i opereUm łódll!!~ta. Dziś w. 
Koncert-kabaret ostatni występ Willówny i p, 
Sobiszewskiego Jutro „Halka" po cenach zwy· 
czujnych . 

Bibłj .i> teka Stebelskich. (Mikołaj ew) 
ka. 59) otwarta codziennie od g. 6-ej do 8-ej 
wieczorem, w niedziele i święta od 1-ej do 
3-ej PP 

Czytelnia pism Tow, uWiedza". 
Piotrkowska. 103), otwaita od g. 6 po poł. do 
10 wiecz., a w niedziele i święta. od godz. 10-ej 
rano do godz. 10-ej wiecz. 

Muzeum nauki i sztu ki. (Piotrkow· 
ska nr 91). Otwarte jest od 4-ej po połndniu 
do 10-ej wiecz., a w swięta i niedziele od 12 
rano do 10 wlec· 

KRONIKA. 
Z telefonów. 

(a) Z arząd te]t'fonów łó1!zl.ich wydał 
zawiadomienie, wyjaśniające, że druk i wy· 
dawanie wszelkich spisó w abonentów sieci 
telefouicznei, oprócz urzędowego, jest wzbro
nione i ścigane będzie w drodze sądowej na 
mocy nowej ustawy o obronie praw autor
skich. 

Wyjaśnienie w sprawie plomb. 
(a) Mie!scowe związki fabrykantów i 

kupców otrzymały okólnik z ministerjum ban· 
dlu i prze mysłu, któ ;-e po poro zumieniu Bill 
z ministerjum finuusów wyjaśnia, ze używa· 
nie poiawia1 ących się w handlu plomb, wy
robu krajcwego, w zupełności podobnych <Io 
piomb komory celn~j, surowo jest wzbrunio
uem, Do użytku pryw atn ego mogą być do· 
puszczone plomby, różn ; ą r· e się 'Wyglądem 
zewnętrznym od plomb cel-nych, a więc zu· 
pełnie płaskie. 

Odmowa. 
Magistrat odmówił dozorowi kościoła 

ewangielickiego, pod wezwaniem św. Ma· 
teusza, W) drnia jrdnorazow ego subsydjum 
w sumie 60,000 rb. na koszty bud owy ko· 
śeioła. 

Konfiskata. 
Z polecenia prokuratora skoufiskowa• 

no nakład książki p. t. ~Noc szału", któ
rej autorem jest A. Szachnarowicz. 

Prz)'gotowania, 

Wszystkie zakłady naukowe czynią 
przygotowania na przyjęcia ministra O· 

światy Kaaso, którego przyjazd do Łodzi 
zapowiedziano na piątek. 

O prywatny w)'rób gilz. 

r'k) Według prawa z d. 16 r. b. wy· 
rób domowy gilz papierosowych do osobi
stego użytku nie jest opodatkowany, o ile 
odbywa i;ię bez pomocy masz_ynek mecha
nicznych. 

Na zasad1de art. 1270 naby1.rnnie i 
przechowywanie tych maszynek przez oso· 
by nie posiadające na to prawa jest karane 
grzywnł\ od 50 do 200 rb. 

Dl atego więc osoby prywatne posiada· 
jące maszynki mechaniczne, winny do 1 
stycznia 1914 r. st. st. zniszczyć je lub 
<>dprzedać fabrykom i zakład om, mają
cym prawo używać takowe, dla uniknięcia 
odpowiedzialności z przytoczonego art. 1270 

Ze Zg!Pom. feiczerów. 

(a) We środę d. 12 listopada o godz. 
8 wiecz. w lokalu własnym przy ulicy 
Konstantynowskiej nr. 5, odbyło się kwar
talne zebranie czlouków Zgromadzenia ce• 
chowego felczerów łódzkich. 

Przewodniczył obradom aaesor ma
gistratu p. Lega w obecności starszego p. 
Zajączkowskiego i podstarszego Koniecznego. 
Odczytano t"O<lzne sprawozdanie kasowe 
oraz z działalności Zgromadzenia do 12 
października r. b. Zgromadzenie liczy star
szych felczerów 83, młodszych 31, uc-zn i 23 
oraz wdów po starszych felczerach 9. 

Wydano świadectwa na uzyskirnie 
~oncesji z Piotrkowa w celu otwarcia izby 
felczerskiej siedmiu starszym felczerom, 
zaśwfad~zeń mlodezym felczerom na pro· 
wadzenie .za§~ 4, uczniów zapisano 2 

3. 

Dochody roku sprawozdawczego wy
niosły 407 l'b. 50 kop., WJdatki 396 rb. 80 
kop., majątek Zgromadzenia wynosi 881 rlJ. 
38 kop.1 zdeponowanych w Banku państwa, 
I-em '11ow. poż.-oszczędn. i jako pożyczki u 
członków. 

Pr zyjęto w poczet członków Zgrom. 
starszego felczera powiatowego, p. Stan. 
Lenartowicza. 

Wybrnno komisję, w sklad której we• 
szli pp .• Jaśki ewie,;, Hiller, Ostrowski, Ki· 
nart i Łolrn zy n w celu uporzl')dkowania 
spraw Zgrom. i ,~-,,·pracowania mPmorjalu o 
potrzebach Zgrom. felczerów. Postanowiono, 
aby u rząd s turs .:y ch Zgrn m. kontrolował 
świadectwa, przyuoszone do zatw.erdzenia 
oraz n by felcz erzy w myśl ustawy umic'1z
czali · n~ szyldach imię, nazwisko i swój 
tytuł. 

Zabawa chóru kośćielnego. 

Chór polski przy kościele św. Krzyża 
urząd za w dniu 15 b. m. w lokalu strzel
ców, µrzy Wod uym Rynku .N'2 4 zabawę, 
poł~czom1 z tailcami dla cz łonków i wpro· 
wadzony cli gości. Na pr0grarn zaba wy zło· 
żą się śpię wy, które wykona chór· pod kierun
kiem swego dyrektora p. K. Fo tygi, a 
mianowicie: 

1) „Powrót bociana •, Maszy ń;,;k iego. 
2) "Pieśń wieczorna", Moniuszki. 
2) .Niechże lepiej ja nie ~yję", 0-

g órkO\\ ski ego. 

czór. 

4) "W lesie", Czubskiego. 
Po śpiew ie rozpoczną się tańce. 
Początek zabawy o god2inie 9-ej wie· 

Bez matki. 

(a) Onegdaj o god:r.. 9 wieczorem, 
w podwórzu posesji nr. 14 przy ulicy Za· 
wadzkiej znaleziono na śmietnik;u trupek 
niedonoszonego dziecięcia. 

Policja z n rz <t• !ziłct posznkiwania wy
rodnej m tki. 

GJ-oźny pożar. 

(n) Dz:ś o g. 1 m. 30 w nocy, na ul. 
Krótko-I<'. ancisz !rnó.skiej pod nr, 15 w nie· 
ruchomości Cytryna wybue h Jął ogień w 
murowanym fro ntowym budynku w któl'ym 
mieśc,ła się mechaniczna fabryka mebli 
firmy Ro15eublurn i Grosman. 

Pożar nadzwyczaj szybko się rozsze· 
rzył wskutek ';'/.ielkiej ilości nagromadzo. 
nego materjalu drzewnego i w krótkim cza~ 
sie ogarnął cały dom ora~ sąsiedni skład 
desek, tak ze skutecznej akcji ratunkowej 
nie mo~na było należycie ro zwinąić • . 

W akcji ratunkowej wzięły udział I 
i Il oddziały straży ogniowej ochotniczoj 
oraz straż miejska. Silne kordony policji 
z komisarzem cyrkułu policyjnego na cze· 
Ie utrzymywały porządek. 

Wspólne wysiłki akcji ratunkowej po· 
żar zdoła' y umiejscowić; przy gaszeniu 
zgliszcz pracowa1i strażacy do raua; stra· 
ty spowodowane przez pożar puewyższajlł 
sumę 35,000 rb. Fiibryka oraz budynki 
me były u bez pieczone. 

!! mierć pod kołami pociągu. 

(a) Onegda] dnia 11 li 1:1 topacJ.f\ o godzi
nie 11 rano, dróżnicy obchodowi na plancie 
kolei kaliskiej, pomiędzy Łodzią a Pabjauica· 
mi, na terytorjum gminy Widzew, po przej
ściu pod4gów oso !:iowyoh znal < źli leżące w po· 
przek szyn straszliwie ?.eszpecone zwłoki 
mężczyzny, lat około 50, biednie ubraneg~ 
źadnych dokumentów przy zabitym nie zna
leziono, r, sów twarzy rnzpozuuć niepodobna 
gdyż koła pociągu literalnie zmiażdżyły gł<:> 
wę nieszczęśliwemu. 

Zwłoki przewieziono do azpit~ la miej· 
skiego w Pabjanicach, a następnie do tru
piarni n~ cmentarzu, gdzie są wystawione 
dla poznauia po ubraniu. Sledztwo w spra· 
wie powyższej prowadzi sędzia śledczy 2 re· 
wiru pow. łaskiego, 

Wisie leb. 

(a) Onegdaj stróże leśni w leslemiejskim 
za dworcem kolei kaliskiej znaleźli zw loki 
mężczyzny w średnim wieku, powieszonego 
na jeduem z drzew. Osobistośc wisielca na 
l'azie nie stwierdzono, 

Areszłow:..nie handlarzy żywym ~o„ 
ware ~n. 

W związku z masowem areszto wan iem 
handlarzy żywvm towarem w Warszawie, 
ajenci wydziału śledczego, dokouali li oz
nych rewizji w domach publiczny ch i 
mieszkaniach prywatnych si..tenerów w Ło
dzi. Podczas rewizji aresz towano kilku 
handlarzy żywym towarem. 

Krad~ieże. 

(a) Z m\eezkania Mordki Strykow• 
skiegl) na ul. Długiej nr. 4 skradziono ró· 
żnych rzeczy na sum~ 150 r b. 

Z mieszkania. Mieczysława Wolskiego 
przy ul. Mikołajewskiej nr. 40 złodzieje 
wynieśli domowych sprzętów i gardt'roby 
na 100 rb. 

Z mieszkania Józefa Tamrose przy 
ul. Wól l.z ań ,· kiej nr. 37 pope łniono kra· 
dzież na sumę 235 rl.J. 'itl kop. 
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Z szopy Tomasza Oprowskifgo, przy 
ul. Lutomierskiej nr, 86 za pomocą wla· 
mania złodzieje wynieśli na 300 rb. gu· 
mowych obręczy do kół. 

- Przejechania. 
Teofil Krawczyk, eyn robotnika, I. 8, prze

jechany ZGstał dorołklł na Górnym Rynku i 
odniósł rany głowy, prawego ramienia i 
prawej nogi. 

- Mojżesz Silberstein. drukarz, lat 
H, Zawadzka 4, przejechany wozem, odniósł 
ranv prawej nogi. 

- Upadek. 
Tegdora Sawicka, sklepikarka, lał H, 

Widzewska 36, apadła z okna parterowego 
aa bruk i odRiGBła akaleczeaie głowy. i 

- Przy pracy. 
ZofJa Kaźmierczak, robotnića fabryczna 

łat 19, okaleczyła lewą reke w maszynie, w 
fabryce przy ul. Długiej nr. 37. 

Teatr, muzyka i sztuka. 
Teatr Polaki. 

Dziś we czwartek pierwszy gościnny 
wystęo p. Mieczyśława Frenkla, 1nakomite· 
go artysty warszawskich teatrów :i:ządowyoh. 

W piątek malownicza i pełna humoru 
komedja Edmunda Rostanda p. t. .Roman• 
tyazni", w której brawurową postać Straf O• 

rela odtworzy genjalny jej wykonawca p. 
Mieczysław Frenkiel. Wielki artysta zalicza 
ł~ rolę do jednej z najlepszych swego boga· 
tego repertuaru. 

W sobotę ostatni występ znakomitego 
artysty w niegranej dotąd w Łodzi komedji, 
p. t. .Byle świat sadziwió•. SpriedHł bile• 
łów ua wszy&tkie trzy prirndstawienia z U• 

działem snakomitPgo gościa idzie raź1t0; na
leży więc wcześniej zaopatrzyć si~ w bilety, 
gdyż w ostatniej chwili napewno takowych 
1aLraknie. 

Ceny zwykle premjerowe -- bilety sprze· 
daje od 10 do 1 poł. w cukierni W-go Ulri
ebsa i od 5. po poł. w kasie teatru Pol· 
1kiego. 

W sobotę po poł. po cenach najniższych 
.Dzień zaduszny•, Hejermansa. 

Opera i operetka łódzka Konstanty• 
nowska 18. 

Dziś ostatni wyst~p gościuny p. Anto
niny Wilłówny primabaleriny wars:t.. teatrów 
ll!ldowych i p. Sob-iszewekiego baletmistrza 
teatrów w1trs~awekich. Dane będ1.-ie przed· 
1tawienie ekłarlająee się z trzech części: 

Częśó I .Rogwó<lka• akt 2-gi, Część Il 
Wielki bneert-lrabaret• z udziałem Rolistów 
tpery i operetki, na program którego zło· 
łtt się najnowsze epiewy, kuplety i mono· 
Jogi. 

Pani Willówna i p. Sobiszewskl Gdtań
czą najnowsze tańce a miłincwicie- „ Taniec 
hiszpański•, 9 Danse deH Lourse•, .Mazu-rek• 
Briopena i • Tang-0• który na WCl!orajszem 
przedstawieniu cieszył się niebywałem po
wodzeni.em. Część III·cia .Kochany Augusty• 
nek" akt 2-gi. 

W piątek d-rugie przedstawienie opero· 
we popularne; odśpiewatJa zostanie wielka 
opera połt!ka Stanisława Moniuszki „Halka• 
z pp. Horbow11ką, Brochwicz, Morawskim, 
Szellerem. Ochrymowictem i Witasem w 
partj!\ch głównych. 

Bilety od Hi do 95 kop. nabywać moi· 
na w cukierni W·go Gostomskiego. 

W sobotę po południu o .godzinie 3-ej 
po cenaeh najniżs?.ych (krzesła po 40 i 50 
k. Balkony po 25 i 80 kop. Lo?.9 lłli~ze 
po rb. 2 k. 5(), dalsze po rb. 2. Galerja nu
merowuRa BO kop., słojąoa 10 kop.), dana 
będzie znakomita operetka !Jehara .Hrabia 
Luxemburg.• 

Wieczorem poraz pierwszy arcykomicz· 
na ·operetka z muiyką Linkego: .Na księży
cu•, z udziałem Rogińskiej, Horbowskiej, !St. 
ClairP, Janickiej, Skrzyckiej i Górskiej oraz 
pp. Millera, Grodnickiego, Kozłowskiego, Pie· 
karskiego, Kowalskiego i innych. • 

W niedzielę po południu o godzini&3-ej 
po cenaoh zniżonych dane będzie przedsta· 
wianie składane i Wielkiemi Koncert-ka
baret. 

Ruchomy teatr ,.ArtysQczay". 

W W arszawi~ zawią.zało Si!J kouaorcjum, 
mające na celu prowadzenie teatru. który 
grywać będzie w większych i mniejszych 
miastach Królestw:-, Litwy, Podola, Wołynia i 
Rosji. Teatr ma i.Jyć prowadzony wz-0rowo, 
przy ud1iale wybitnyllh Elił aktorskich. Re· 
pertnar - przeważuie swojski, dekoracje, ko
stjumy i rekwizyty - własne. Próby już 
rozpoczeto. Artyści zamierzają grać bez 
illlflera. Przedstawienia o wybitniejszej war
tości literackiej poprzedzane będą prelekcji\· 
mi zn anych liieratów. Nadto 1'rojektowa..1e 
Bfł w większych miastach występy gośoinne 
znakomitych artystów i artystek, 

.NOWA GAZETA tODZKA•-13 Listopada 1913 roh. 

Personel teatru, który nazywad się bę· 
diie 11 Teatr artystyezny•, składa 1ię z na~tę
pnjących osób: pp. l1eśniewska, Solrnhcz, 
Sw1styńska, Maliszewska, Brudzińska, Rade· 
wiezówna i Wisłocka; pp,: Leśniewski (l re· 
ły11er), Szarkowski, Chaberski (2-gi reżyser), 
Bielioz, Gnrynowioz, Baobłinski (ad minist~a
tor), Pilarski, .!aślewski Radewic1 i in, Kte• 
runek literacki objf\ł krytyk i merat, Leon 
Choromański. 

Pro mi I ałueru wekili 
W PIOTRKOWIE. 

Badanie świadków przewleka się nie· 
zmiernie długo. 

Swiadek obrony Moszek Gutman z 
Turka mówi, że Rogowski jakoby przyznał 
mu się, że ekspertyza kosztowała go już 
rb. 10,000 i że będzie si~ staral, aby wszy· 
stkie weksle były falszywe. 

W czasie badania tego świadka, adw. 
Etin~er oświadcza, że otrzymal jak!lŚ da· 
peszę, stwierdzającą, ii w spor.rn z agen• 
tern śledczym Zygerem, racja była po &tro
nie adwokata. Prosi te~ o dolączenie de· 
peszy do aktów sądowych. 

Następay świadek, b. .ajent śledczy, 
Piotr Erhardt oświadcza, że nil:jaki Perec 
Kohn namawiał go, żeby świadczył na ko
rzyść Fuksa, za co obiecywał mu 25 rb. i 
dal mu 2 rb. Swiadek oddaje tę sumę są· 
dowi. Prokurator mówi, że sam widział, 
jak Kohn mówił ze świadkiem i że rozmo
wę slyszeli dwaj woźni sądowi, Skalski i 
Kukuła. 

\V czasie badania oska1 żonego Kor· 
mowa, prokurator prosi o wciitgnięcie do 
protokułu, że obrońcy starają się umyślnie 
poplątać zeznania ni~korzystne. . 

Cieka wy był incydent z fotogra fJą. 
Do sadu wszedł z aparalem fotograf w ce· 
lu dokonania zdjęć dla tygodników iln1tro · 
wanych. Oskarżeni jednak oraz ich żony 
gwałtownie zaprotestowali i nie chcieli po• 
z ować. Wolą pozostać-nieznani. 

Po i~rawie Bei!iia. 
Korespondent 11 R„s. St.• rosmawiał z 

jednym z pr„yaięgłych, którzy brali udział 
w sprawie Bej.lisa. 

Przysięgły powiedział: 
.Od pierwszych dni procesu więk

ez~ prz1sięgłych była za skazaniem. Szcze
gólnie na tym punkcie widzenia stali przy
sięgli - włościanie. W gronie przysięg
łych na tym gruncie nastąpił nawet roz· 
łam. Jedni nie rozmawiali z drugimi. Spa· 
li nawet w różnych pokojach. W miarQ 
jednak rozwoju procesu liczba zwolenni• 
ków uniewinnienia wzrastała. 

Jest rzecza charakterystyczną, że ani 
ekspertyza, ani "mowy obrońców wrażenia 
na przysięgłych nie wywarły. 

• • * 
Artykuł posła Makłakowa, który był 

obrońcą w sprawie Bejlif:rn, zamieszczony 
w gaz. „Rust1. Wied.", odnośnie do spo· 
łecznego znaczenia i-rocesu kijowskiego, 
wywołał w kołach l'tądowych olbrzymie 
wrażenie. 

Wierzyciele odduli Kurkię w r~ce poli· 
oji; jerlen z bjnych urzędników k!y~łnalnyc~ 
.zafuo do wał jubrlerowi su~ kolaOJQ 1 przy teJ 
sposobności upoił go tak, łe Kurkia w1gadał 
się przed nim, ile posiada pieaiędzy i gdzie 
zastawił kosztowności. 

Z Dumy. 
Wczoraj w kuluarach Dumy omawiano 

wnk>sek kadetów, dotyczący równouprawnie· 
nia narodowości w państwie. Oduucenia 
wniosku na ogół uważajit za nietakt, jedualL 
Bil zdania, że kadeci wys~pili z w.oioskiem 
nie w porę. 

Dzisiaj odbyła się narada włościan wazy· 
stkich frakcji nad kweetją utweirzenia odrę• 
bnej frakcji włościańskiej. Na narado przy• 
szli włościanie nawet z prawicy. 

Podczas dalszej dyskusji w Do:nie nad 
katastrofami kolejowymi wystąpi w piątek 
nadchodzący, w imieniu KGła polakiego, poseł 
Gościcki. 

Jeszcze przed wczorajszem p-0siedzeniem 
wieczorowem wiadomo bylo, !e prezydjum 
odmówiło odczytania w całości inłerpelac}i 
w sprawie prowokatorki Szornikowej, jak wia· 
domo, dotyezqoej frakcji eocjal-demokra,ye~uej 
w Il Damie. 

Nastrój w kuluarach był podoiecouy. 
W ko-len posiedzen'a rozpoc~to rozwa• 

!anie odpowiedzi rządu na inter)lelaeję poi· 
ską w sprawie nieprawnego poatepowania 
gubernatora mińskiego w stosnnkn do księ· 
dza Miłaszewskiego i obywatela ziemski€gO 
Szałewicza. 

W Dumie obecny był wiceminister spraw 
wewnętrznych, Zołotarew. 

Zabierał głos Swięcieki, który wska~· 
wał, iż odpewiedź •· iC€ministra 11a inierpeła· 
cję polską opartf.\ jest na uiewWeiwych da• 
ny~h i dr nuncjaojticb. Postan~wienia obowij\• 
zujące stosowane były w obudwu wypadkach: 
co do księdza M:ł:łBiewskiego i p. Szalewi· 
eza, znpełnie niewkeciwie. Na og-Ol biorąc 
ochrona w1mocaioua w gnb. mińskiej jest, 
zdaniem mówcy, zupełnie niezrozumiała. W o
bec p-0wy.ż$zego, poseł Swięcicki proponuje 
Dumie, w imieniu Koła polskiego, uznanie 
wyjaśn'e1~ rządu za nłezndawalające, zaś po· 
stępowani(\ gubernatora mińskiego za - nie
zgodne z prawem. 

Do dyskusji zapisało się 8 posłów. mię
dzy Innymi, poseł Ifaezkowski. 

Dyskusję odłoż ,1 110. 

Telegramy. 
Tel. P. A. T. W. A. T. i 'Fłasne .z dn. 1 I. 

Apelacja Suworina. 

PETERSBURG. Izba sądowa wskutek 
skargi apeiacyjoej Silworina, ska.sanego na 7 
dni aresztu za ubłiłenie dowódcy korpusu 
straży pogranieznej generałowi Pychaczewowi, 
skazała go na grzywny óO rb. 

Ochrona ż-yęia •a „ ... zu. 

LONr>YN. W gmaehu minia~rjum spraw 
zagranicznych roapo<»ął się kongres dl.ł o· 
chony ży(}ia na nrnrzu. Pr~wk'l wszystkie 
państwa przydały na1i 1.wyc'.1 przedstawicieli. 

Ułatermani i lhmn;erułe'iści. 

LONDYN. Na wczorajszem posierlzeniu 
gabinetu ministrów ur1111>0 koniacznoić zna
lezienia droę;i do porozumienia pomiędzy ul
Btermananii i zwolenni b1mi Hommerulu, 
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•••owe zatr•cie. 

PARYŻ. Z pośród 60 osób, 1atrutych 
aa weselu w Choee 1marło dotyebczas 10. 
Budzi sdsiwieni~ fakt, ie trucizna zawarta w 
imietenie działała BllCzególnkł silnie w pier
wszych podanych talerzach, w następnych 
działała. słabo, choć śmietana była przygoto· 
wana w jednym naczynia. Dalej wylayto, 
łe ta sama kucharka, która przynądzała u
eztę weselm• przed kilku Jaty zairuła w t:'
kich samych okolicznoaeiaeb, r~wnieł oa we· 
aelu, kilkadziesiąt osób. 

Ujęcie mordeP07. 

BERLIN. Dziś po południa ujęty r:ostnł 
morderca swojej iony i dwóch córek furman 
Pog~n. 

Śnież7ca w Stanach Zjednoczon7ch. 

LONDYN. O strasznych skutkach śuie
iycy, jaka od zeszłej niedzieli szalała w Sta· 
nach Zjeth1-0egonych, nadchodzi\ jeszcze nastę
pujące szc11egóły: 

Najsilniej ucierpiały ok.-Olioe około trzech 
jezior Huronu. Na jezioruch. tyc? zginął j~· 
den okręt wraz z Hłogą w hczb1e 40 lud;.1. 
Woda 11 taką gwałtownością uderzała o bue
ei, że 11alała ulica nadbrz1>tne przyległych 
miast i kto nie zdołał sili) uratować ncieezk1t, 
plldał pastw~ ływioło, W nurta~b zn&luzł_o 
śmierć koło 100 osób. W pobliżu D~tt'o16 
sgioął transpertowiec wraz li cał4 sałogą. 

W olrn1icach Buffalo na jeziorze Erie aawnął 
wraz 21 załogll okręt, ałuż~oy do oświ~tlenia 
jeziora. 

P•awa dlM koltiet prze .... iotem lipin. 

PARYŻ. Wczoraj izba depułowan_ych 
o:drznciJa 311 przeciwko 183 głosom wniosek 
posła Andrieux. który ~ąd•ł udania kobie
tom praw .vyborezycb. Andrieux zuany jest, 
jsko dowcipniś, to też wniosek jego tr1&kt~
wauy llyl łnrtohliwie. Podezas przemówieu1a 
UZllłl&dłliająceg<> [l.fojei.todawcy, S:lln parla· 
lllantarna wybuchała co chwil11 homeryc~11ym 
miechem. 

0 ArmjaU sufrażystek. 

JJONDYN. Pisma tu.le}sze donoszĄ, ie 
eufraży~tki postanowiły utwol'zyć własną 
armj~. Instruktorem tej armji ma być po
rucznik V ana. znany z czasó \\ v.:,,juy 
transwalskiej. Pani Pank1m:t zosb rQ już · 
mianowaaa pułkownikiem. Broń sufrażyst· 
ki nabywać będą w Niemcseeh. 

Rokowania grecko•t11reckie. 

ATENY. W rokow~niach greeko-ła· 
reckich 11ostaiy tuż sformułowane pr1t~e 
wezyi;łde paragrafy traktatu. 

WszJ·stkie punkt) sporne, jak to wy· 
nagrodzenie za utnymanie jeóeów, spr:n~y 
wakuMw, koszta protokułu zajęcia S:.lo
nik itd. przedstawhne będ!l sądowi roz· 
jem czemu. 

Uroczystości lroronac7jne. 

MONACHJUM. Dziś rozpoilzęły się u
roczys-tości religijne, zwiąune z ws~pie
niem na tron króla Ludwka III. 

Na zamku delegacje, T-wa. i poddani 
złoż) li hołd królestwo. 

Nagrody Robla. 

S'l'OKHOLM. Szwedzka królewska a
kademia naukowa udzieHa n~grodł). N ·}bla 
z zakresu fizyki prof. Kamerling-Onnee z 
uniwersytetu w Leyden, chemii-prof. oni· 
wersywtu zuriebskiego, Wernerowi. Na· 
grody tegoroczne wynoszą po 197,000 
franków. 

Przed sojuszem. 
SOFJA. G~nerał Bawow, który przy· 

był tu już z Konstantynopola, oświadczył, 
KA wrr:iwdzie soiu~1rn nomiedz:v Turcją i Na powrac·a]ącegQ z Kijowa adw. Gru· 

zenberga oczekiwRło na dworcu liczne gro· 
no osób, które powitały gQ O\Hcyjoie. 
Młodzież szkolna zasypała Gruzenberga 
kwiatami. Urządzono mu też owację ł>ł'Zed 
domem. 

Giełda warszawska. 
Pp. Wipper i Zamyslows1dj rozczaro· 

wani są milczeniem kół, do których n:ileżą, 
W rzedsionkaeh Dumy Zamyslow· 

,skiemu 11kładali ;>odti~kO\fania Markow II 
i Puryszkiewicz, poczem naradzali się we 
trzech na osobności. 

Sawienko, który się ukazał w kulua
rach, opowiadał, że prawiea jest niezado· 
wolona z wyroku, 

Spryt policji paryskiej. 
Od hit zamieszkały w Paryżu jubiler ro

syjski Kurkia, uchodzący za człowieka na· 
der zamożnego i l'zeteluego, sastawił zlc.m· 
bardowane u niego koszłciwności za 800,000 
franków. · 

WidląC się nad przepaści::i ruiny mająt
kowej, Z\\ ołał swych wierzycieli i oświad· 
czył im, że z as ta wił klejnoty i posiada tyl· 
ko 150,000 fra:...ków gotówki, a zresztl:} po• 
wie, gdtie zas\awił kamienie, jeśli zeehcia je 
wykupić, 

C.i.eki na Berlin 
4% Reuta Pań~twowa 
5% Pożyczka We\.\nętrzna z 1905 r., 
5% r ożyczka Wewnętrzna z 1906 r •• 
ó% Poż. pi em. I em. 186ł r. . 
b% Poż. 1irem. II em. 18ł>6 r .• 
5% Poż. prem. Silacbecka • 
41/2% Listy Zastawne Ziemskie • 
4% Listy 1.iastawne ziemskie • 
5% L isty Za,tawne m. Warszawy 
482% Li ::; ty Zi.:.stav.:ne m. Warszawy 
ó% Listy Zastawne m. Piotrkowa 
4.1/2% L:atv Zastawne m. Łodzi 
ó% Listy Zasta\rne m. I'JO<lzi VII ser. 
BRnk Dyskontowy Warsznws ~ i 
Bank Handlowy w Warszawie. 
B='lnk Kupieeki w Łodzi 
Akcje Lilpop, Rau i Loewenstein 
Akcjo ZaJ..Ldów Putiłowskich 
Akcj"} K. Eudzki i S-ka. • 
Akcje ZaUa<lów Stracbtwickich 
Akeje ,,Zawiercieu. 
Akcje .żyiardów" • 

·. 
• 

\Varazawa, d. 13 listopada. 

46.42,5 
93.- 92.- 91.-

4or.- 481.-
378.- 368-
323.- 313.-
8ó.35 84.35 84.85 

80.60 
90.- 89.- 89.66 
83.75 82.7ó -.-

-.- -.- 440.-
-.- 433.75 

-.-
125.25 
139 25 
1';.4.1'/, 
-.-
-.-



Bułgarją jeezcze nie zawa1 to, lecz nawi~
nne zostały jaknajserdecznie1sze stosunki, 
które doprowadzą do zawarcia sojuszu. 

llr. Zepf!ełin ~ie daje za wygraną. 

FRIEDRICH8HA VEN. W sobotę od· 
bf;idzie lot vróbny nowy okr~t powietrzny 
111stemu hr. Zeppelina. 

UkładJ Dż•wid·beja. 

BElł.LIN. Dżawid-bej, prowadzący tu 
rokowania z Bankiem niemieckim w sprawie 
łrolPi bagdadzkiej, zmuszony był przerwać na 
czas pewien ul;:łady z powodu nagłej cho· 
ro by. 

Krói Ferdynand. 

LO N DY N. •Daily Mail• twierd:.1i, że 
jeżeii Au:>tr ,a nie udzieli swego poparcia 
królowi Ferdycandowi. to nie powróci on 
już do Bułgfłrji. 

SOFJ.A. W tutejszych kołach polity
cznych obiegają pogłut<ki, że król Ferdyruncl 
tylko na czas krótki powróci do Sofji, aby 
dok1rn '"tĆ formalnośc1 oddania tronu synowi 
11wemu Borysowi, rwc r. em ponownie wyjedzie 
zagranicę. 

WIEDEN. „Polityka" donosi, że po dłn· 
gich rokowaniaeb pomiędzy hr. Berchtoldem 
i .królE>m .Ferd' nr.n dem z11wąrta .tostuła taj
na kornaurj::i w.ojskow>1, slderowirna pr1eoiwko 
Berbji. dodobno konwencja ta została lpodpi• 
saua na zumkn w Sc-li onbrunie, 

Przeciwko Serbji. 

BTAŁOGROD. Pisma tutejsze dv110R7.ą, 
że romi?<hy Buł.;urją, Turcją i Austrią do
azło do porozumienia w ;prawie w<>11ólnej 
akcji, skierowanej przeciwko Serbji. 

Dżuma, 

PA RYŻ. Z Kairu donoszą, ~e wśród 
pielgrzymów, udających si~ do Mekki wy
buchła dżum11. \Vj.Ple osób · marło. 

Skazanie redaktora. 

STRASBURG. Pos:eł Veterle, znany 
r.e 11wo 't h wykł~ dów we Fr:-incji, wytorzył 
~wego ezasu pn1c ·s rndakeji „Rein Westf. 
Zlg ", która twierdziła, że Veterle pobierał 
nd rządu francuskiego łapó .\ki za swe wy
><i 1 pienia autiuiemieckie. 

S:id ska1ał redaktora odpowiedzialnego 
wz lllia nkowant:Jgo dziennika na (00 marek 
kary .. 

Okradzeni pielgr:o:ymi. 

RZYM 400 katolików, marynarzy 
flvt\· ame.ryka1is.-iej z Villa Frł1nca rt.amie
rz:1ło ud:.tć się na piPlgrzy , kę do Rzymu, 
sb !" n; rzeć pa piuia. Pielgrzym ka. nie <lu :;:zla 
do :;!;utku 1 gd)ż ;1gent, który podjąt się 
rn:C'\deziP.nia marynarzy, zrlPfr:inrl"w r- ł ze· 
b1«ine pieniądze w kwocie 17000 frunków 

zhiE>gł. 

Katastrofa kolejowa. 

BRUKSELA. W Pelx Libin spadł z 
toru po<:iąg l.:olt>jki podjnrlowej i rozbil 
si~. Maszynista i palacz ponieśli śmierć na 
miejscu. 'Vielu rannych. 

Napad bandrt•w. 

FltANKFUln N. M. Wczoraj do jed
nego z większych .zahładów jubilernk ich 
przy f\:o ,q•rinz..,tr. wtarguęło c ~ten1t•h u-
7.h(J ,o•iyd. L:-.ndytów i po obezwłAtinh: niu 
2 funkc:onarjus.:y, o~'l'abi ło skhd, zab 'era
j~c wielką il()ś<! t'ennyeh klejnotów. Ban
dyci po doku1>iuiu uat adu zbiegli automo
bilem.'-

Trzęsienie ziemi w Peru. 

NOWY .rnmz. I'odezas i,trurn~ego 
tnęsi1wi'i Zl<'illi. jrd.- ie Jl:-J,\;· je-dziło prowin~ję 
f'l1r.)JJ:.c: w Pt>i·u, w A lb:.ucaj r.av.rhlit się 
tum po<lrz:u: mR"Y· K !l.:::1et N>ńb zn<;ta!o 
z:ibitych. fht;·ch·~z aB v:! !obyto prz<>;-: h 
200 trupÓ\\, lecz jest to tylko czę8ć 
of i a. 

\V ezpit:ilu rr.iejekim skutkiem trz~ ~ ie· 
nia ziemi w\·buc:lrnął pożar. Wobec now
BZf«hnej paniki o ratunku r.!l't nie rnyślał. 
W elu cl.Jorych z3inę Q w i bm:eniach, 

Katastrofa mor:ilc:a. 

KAIR Japoń~ki p.irvwiec „Magzen 
~a"a". udajqey się z ładunkiem węgla do 
Port Sairlll, z , tonął wraz z całą załogą na 
morzu Czerwonem. 

Jellenta o Wyspiańskim. 
Pierwszy & dwóch zapo\rie :!7. innych od· 

czytów Cezuregu Jellenty o \Vyspfar'iskim 
~gromadził wczoraj w suli koocerto wt>j ąpo· 
ry zastQp słuchllczów, którzy 'V s',upir11in 
chłonęli głębokie i piękne myśli prele;:!<:nta 
w ód powieduio pięknej fo 1 m1~ wy raio1 a. P,. 
Jellenta ma już w Łodzi swojlł puh l ic•:llo ść, 
1piesząclł zaweze chętnie trn jego w~·kwiutne 
prelekcje i ta właśIJie publfosmo5ć darzyła 
go wczoraj rz{Jsistym oklnskiem za pierws~ą 

cz ęM~. od1·1ytu, będąca r0C1;1,;1 ··m o\Jr;1!f'rnie1-
szego wstępu do charaUerystyki geojalurgo 
twórcy ,Wesel{\", 

W zwięvłvch nie pla.>tyctnych i b·1 r
wn ych liu jach oaszkieował m11wt·a wsi1nn1:1b 
postać Wyspiauskiego, który z im\Jav-ską 
hoj uośeia w Cil\gU kr ótkacgo, bo i'PlC>r1\' -.~ 
kilk un11!:1o]e tniP1?0 okrf'SU <lał na111 Jlk~ h:1e
siąt uatd1r11ouy<'h a rcyd zieł dr„m tycznych i 
nieprzehran? si, arb) w S\\) m .torobliu ma
larskim. T~j gir.i:nutycznej puhzny nie w 
stanie jestrśmy jeszcze dziś w ln t kilka po 
zgon iP twórcy, ov11rlH}Ć W C~.łu knz t>l łcie i O• 
cenić należycie. S tarozvtna Hel l11 da .orlż~ł~ 
w Wyspiańskim w e łej swej W$pn'11flłosc1, 
w skończenie barmon1Jnych myś!a · h, linjach 
i barwach. 

Dziecko gr•du podw:nrelsk iego, \Vy
spiański widział w '\\a\\' Jl 1•olski Akr, pol, 
co zobrazował z g·p11 tilną siłi\ w swujem 
.A ropolis". Tym duchem helniskim owia
ne S!\ wszystkie dramaty Wysprni1s-ki ego 11 :1 -

wet te, którym za tło służy wieś polska 
(„ Klątw~"). . 

Tr7y strony twórczości Wy :: pi ańsk 1ego 
~ciśl e ze sobą spojone, ale samodzielue, 1) 
Wyspiański }ako poeta dr nmn turg, 2) jako 
llla1" rz i in1:1ceuiz11tur i 3) jako chorąży my
śl i narodowej-znajdą w następnym odczy
cie J Pllen ty wyczerpujące omówienie. 

N11 razie zar. ... :1 c:rnmy, Ż ·' prr.edziwny dar 
słowa Jell onty przy głębokiemrodcr.11ci•1 twó~~ 
czo~ici Wyspiariskiego - czynią z prekl.:e.11 
pm ~clliwą uoztę duchową-odkładamy szc;ie
gMowe sprawozdanie z obydwu odczytów do 
sobuty. (t) 

Pod tym tytułem ogłoRił „New Jork He· 
rald" anki~ tę. w której l'f'Zpisał rodzaj ple
bisc)tU, stin;i •iąc zapyt1rnie, które t miast 
w St11 n1ch Zjednorz0nych uchodzić możf' r.a 
nPjbard7.iej tyr>owo Htnerylrnńskie, skupiające 
w solie najch1m1kterysty.:zniejsze cechy ży· 
cia amerykeńskit>(?O. 

Olhrz1·m ią większr,śdą kilkuset ty ,ięcy 
gło;oów uz 1~110 Chicago za rep1'<„zentatywne 
mi11sto Ameryki Półnnenej. Argumenty pP.e· 
mawiające z1t tern w większości głosów an· 
kiety. stre.:~c :rnia. się w cyfrach pozytywnych 
i dobitnie u1ówi ~<'vr h za siebie, 

Przerl ~ie.imriziesięciu Jety Chicago nie 
ii;;tni11ło. W roku 1850 miało 60 t.v 11ię<'.V 
mi--~ikańróvr; w 20 lat późniPj 300 tysięcy. 
Ohec~1iP w r. 19 J 3 Chicago poi!iada z gor!} 
2 miljony mi~7 lrn 1irów, zajmuje przestrz011 
27 ki lomPtrów dh1gol'!ri i 8 !'IZProk ' śl'i . ,Jest 
pt!11ktem wvjścia 29 k<ilei żefoznycb. Poi,iadd 
300 kościołów, 1 ')0 banków, mijwięL:sze na 
łiuli l'.i <'m~!:'ej t1":łry, n:ijws. nnials-ce hotęJ e, 
Jed1rn z ulic Chicago ma 27 :.ilometrów dłu
gosc1, Lndność z każdym rokiem rozrasta 
s;ę stitle, ws1'utek ciąll:łego naplywu emi· 
grantów. 

Cldc.igo - pisze "New Jork Herald"
w streszczeniu głMów anki ety, uzmrne zo· 
stało za W)raz tego. co sm"ry°irnnie tworry·e 
S'i ziolni, Najbardz' ej :> ~rlz i'l":;nią,c:e pomysły 
Ur:&N>zvwistniały się tam nRdzwyczaj szybko. 
D 1.11, dwudziastopięt1 owy powstaje w Chicago 
n onn a luie w przeciągu trze<'h mie!!tę<·y. 

Roz\\·ó.i swój zawdzięcza Chic11go wyjąt
k6WO korzve~rnm wri runkom. Połoione w 
samym 11ie'"m11l, środł• u Stanów północnych nad 
wielk ie m je 7:1'orem Mit•h ii.r;in, które łąezy eię 
Il innemi je1ior{lmi i Oce· u m. spławną rzeką 
św. Wawuyńca. j i> st nbern'~ cguisk ir m hand
lu zbożowego i cenrral!1ym pnnktern ruchu 
pnern yi- 1 ow„ao. ,Jedną, więcej os.;i bli w ością 
n·h1ta będzie nowa kolej : odziemn;;, 1, torej 
bi.diiwfl oh1>cniP rlobie ;w koń~n. RuPh nlicz
nv w !~ i 0 1'\ ok , vwłas7CZa w glówny<'h jego 
ct'. iehi eacl!, w"rói;ł w ostatnich czasach t<ik 
znRc1nie, że linie dawnPi kolei p~ziemnej 
okP.zaly się uiewys•arcz:;jw·r mi. No"'ll. eiPĆ 
tPi l_ olei podziemnej rurh trn rnacznie ułatwi, 
W riiek •órv ch ul ca"h miasta tunele wysuną, 
s'ę nad no;iom ulic, w ten sposób, iż znnjdą 
się w nich dolne piętra domów. Przed~ię· 
b!orstwo pochlonęlo dot1d SPtki mil ;onów 
dolarów, iwpcv. nilo j.:idnal; Chi ,1 ._ u wśród 
miast ameryl.:nńskich pier"'·s~cr::ędue warunki 
d:ilszE>go roiw0iu ko,-.1uuikacyjnego. 

Z sadów. .. 
Sprawa rloni"iera. 

Dziś o i;r· rh' . l'.~ ej w południe IV de 
partnment l;n,1y Izby S~<lnwpi '"'n rP?:llW• 
skiej roz11ocz:}ł prnc1·s hr. Bohd ·1 na. ł'f~rj·i· 

"'dmu 13 nrn.;•1 1UIO J'<, ... n ,.; p:koj1ch u
m hlow:-tnveh Ft>li sa Zwrnd~kiego na Ma1·· 
szatkovrd::t'j N 112. . 

'~nt•a ·. , a w Izbie b~ ła dw u krotnie U· 

zund11i.!1ni;1 i w1"szcie zan dł \":yrok, ska· 
znj:H'y Roni!:iera na 1 i 1>ół r11;_U _ro~ !iJ:e· 
.-:zt»n~kieh :rn z9danie rany w trn1el'H'nlu, 
z'"' a.Jzki:·go zii.ś 1 rok rot za ukry1.-·rnie 
zbrodni. 

P11dst iwą wyroku hhy Sądowej b~ło 
wyj aśnieiliP. Ifonrkiern, że wyn:,jąl on rme
szka nie w pokoja ·h umeblowan.)ch w celu 
likwidaeji prz„ godv romautycz nej. z pe,~ną 
<fam ą, !\tór<•j nazv ;„1,, ll"yjawic me chciał, 
S7.wag;Hr JegrJ, kt.rz ) stał :G lokalu teg dla 
.irnd owi\lauia Rwych 1, rzygód er?tyc:r.nrch, 
Między 1,;zw· grami, zwi.:v 1~uy~11. wspoln~ 
gart'r•n er..,, b, ly rn t' hunk1 p1e n1 ę zne: Stas 
pov•stal wirr'•' n Honikierowi 100 rb. W 
d z ień zbro<lu1 H . .inikier ze Stasiem przysz· 
li do gara >nj P ry i tu taj między szwag~ami 
powstała s przeczka n ! tlą zwrotu pozycz· 
ki i wówcws to R. - nie mając z1m1arn 
Zfłbi isć szwagr:i, uderzył go zadając mnę, 
która s-powodowałs śmierć, Wyrok ten 
został zas, ariony do St'nat.u przez proku· 
ratom i ohrońców Fr Nowodworskiego, ja· 
ko rzecznika rodziców Stasia, i adw. Et· 
tingera, obrońcę Zawadzkiego. 

Senat uznał, ża faba obraziła prze
pisy proceduralne, i wyrok skasował, 

Srra wa ober· na w porównaniu ze 
sprnwą v: I iustaucji obejmuje ma.terjat 3 
rnzy "iększy: w sądzie Okręgowym było 
80 świadków, obecnie wezw1łno 230 tam 
badano 4 ekspertów, o-uec nie powalano 11. 

Prece" pot!'wa 2-3 miel:lięcy. 
Skazanie aoentów śledczych, 

Piotrkowski sąd okręgowy rozpoznnl 
spra'l\:y a!!entów wyd?.iału śledczego w P10-
trkow1e: Kotowskiego i Bekiera, oskarżonych 
o fttlszerstwa i skazał każdego z oskarżo· 
nycb na dziewięć rn ie1,ięcy więz; enia. 

Kat-prelegentem. 
W Anglii zmarł w tyrh oniach nii>jaki 

p Berry, z ia ,~·o da - emerytowany lrnt i 
pre lege n~ l Spr wj :1 c pt''.teZ długie 11ttR U• 
rząd kat11, bud <i ł w 11aukuwy spo >ób różne 
mewdy tracenia i doezadł do puekonania, że 
wieszanie je.- t JH1jhuma11it11rniejszym sposo
bem traceui a. Tr,rnen 1e za pomocą elektry· 
c2ności uw1,żal z1 11końc7.one barbnrzyń , two, 
wynik zu t'łnie fałszywie pojętej humanitar. 
n ości. 

B-e rry b.; l mii:tr?e'll w swoim zawodzie 
'1le i 0!1 miał swe niupowodzeuia. Jedne!?O 
razu, ffiSMc jakiego.3 zbrodniarza stracić, nie 
dopilnował mr ch&1.1izmn szubienicy, który też 
w 01>tAtniej chw ili odmówił poeiłuszeństwa, 
tak iż skazańca 'reusiano odprowadzic do 
celi, Biedaczysko 'il'yuedł na kim dobrze, 
bo ułai:kawiono go i zamieniono mu na do
żywotnie więzienie. 

.Ale. co naj«iekawsze ten kat b.Ył sta
nowcz, rn przeeiw·1iu ii.m knry śmh~rci i kiedy 
p<>Slledł nR pensję, jeździł po prowincji z 
odczytami w litóry<lh ~r.ekon,rnia HWe w tej 
sprnwie wyłuszc~•ł .. M.·iał też i inl'le 1\oboczne 
zajęci" a mi.a11owir-i~ bni!lomił po riC'liUtku 
stryt:,.kami, na k\ó-r:f~l ska?.~ńcy wisieli. 'l'a· 
ki stryi;:g.,.J.: przyn~ił mu 500 do 1000 ko· 
rou zyrh. Mówill, ~ w g<irlit'!'ości kupiec· 
kiej sprz.eder..wałJ"też st-ryc~k1 zupełnie 1ii r.<U• 
tywane. Osti1tec~1de rząd z14brołlił mu tego 
handlu i ka.zał etryezki palić a popiół roz· 
rzucać. 

Berry umarł jako hodowca kur. 

Ze świata. 
(-) ~ekot'd płodności. Dzien

niki doni~y swego czasu, że burmistu mit\· 

sta WąbnMBa, jest ojeem najliczniejszej w 
Niemczech r-0dzinv, p-01iada bowiem 30 daie
ci. Obeciiie rekor

0

d trru pobił pewien O!ll'Od• 
nik, Heuwirth w .M<.>u:ichjum, który w tych 
dui:.ich zost~ł szczęśliwym ojceru 31 dziecka. 

(-) Małżeństwo na podst~
wie etycznej. W Chicago dwie naj
i-oważoiej s:.;e rod:duy w rn1eś1.:1e, Haslerów 
i Carpenterów, z okazji małżea.itwu 1;wrch 
ozieci postanowiły posłużyć o; ię formą ślu
bną, ułożoną przez to\\urzystwo e:yczne, 

5. 

wp ,lłu l.tóie j oblu bie nil'.fl !ilubuie swoje• 
lll l1 11~żowi wierność i posluszeu;:;two, do· 
pó kl mąż docho ~" 1ej wiary. 

e~~~~~s~~ 

UH" a Y! in j as ta'' 
są pod gwarancją naturalne. 
Skład, Piotrkowska 99. 

Jadro wyjdzie Nr. 41 
---. J 

łódzkiego tygodnika humorystyczno
satyrycznego 

I U" 
Lokalne aktuaua. 
l. 

Egzemplarz UB kop. 
dać wszędzie. 

„ 
Zą· 

., i • t 
J1~łY WllY UW! 

karty adresowe 
w wi~Bkim wyborze 

wykonywa szybko i tanio 

DRUKf1Rnlfl 

J. GRODKtl 
Widzewska 106a. 

Sprzedam mtf ~ 
spożywczo-1.0yrllars ki dobr.ae prosperujący, 
z powodu 3-ch interesów, m<'że być za-raz. 
Wiadomośe na miejscu, Kalasz, ul, Maj· 
kowska J'I! 15, Domoradzka. 201-3 

Wyszła z druku zajmująca po
wieść Ch. Dickensa pod tyt 

Cena 20 kop. 
Nabywać można w Admi

nistracji „Gazety Łódzkiej" 
Przejazd Nr. 1. 

Majątek Kuznica Gr~bC'lf-DSka:1 poczta Kraszewice, stacja 
Kociołki, r:ma d@ sprz~dania 

1ł~ . ~f ll~ m~=~~:;'~~o7.::i=:;· 11~ llłl~ 
wagi sz~ul.:a od Q d-0 łG funtów po 60 kopiejek fuat, loco stawy, zdolnych 

na Wincentegn H.-rni kierP. oskarinnego o 
rno nłerst\1 o i:rwagr 1 Eiwego (ro<lzonfł~O 
brntn żony I~ T ik le· a) 8tanisbwa Cloa.a· 
no wskiego, u'-!znia 7 ej • lasv s..!koły Wró- il 

blewskiego. Morderbtwo zos~~ d0kon nne ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~--~~~~~~~~~~~~~~~~~~• 
do prz,> chów ki. 278-6 
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Od pewnego czasu ukazują si~ w handlu 
1~hyfikaty i naśladownidwa ogólnie od 

15-tu lat znanego środka 

GO NO SAN 
stc v}\1'anego g wielkłem powodzeniem 

prey teczenłu 

...... ( „ 
Ostrzega słą prz;eto ptted nabywaniem 

tych nic nie wartych preparatów. 

GO NO SAN 
sprzedaje się w oryginalnem opakowaniu 
po 50 lub 32 kapsułki. Pudełka przewią

zane są zaplombowaną wstątką w koloracll 
niebiesko - błaJo - czerwonym, z wetkaną 
fi:-ir:_ą fabrykanta: J. D. Riedel A -'1., Berlin 

TOWARZYSTWO A~( v „;,z;.: 

J. D. RIEDEL 
LONDYN BERLIN NOWY..IORK 

Choroby żołądka 
I kiszek, katar I różne dolegliwości żo· 
łądkowe, wskaże najpewniejszy i najsku
teczniejszy środek ctom1JwY, Tysiące 
podziękowań. Zgłosić się można od 
4-ej do 8-cj. Kon~tiintynowska 50 m. 19 

lewa di yna, parler. 
P. S. Zapytania listo\\·ne z dol ączeniem 
marki na odpowiedt, nadsyłać do I-ej fl

lji poczt. N~ 29, Łódź. O. 2024-12-1 

Ogloszeuia drobne. 

Do sprzedania 2 młotle foksterjery 
pięknej maści, Obejrzeć można u 

stróża, ul. Długa 21. 2360-6-1 

Do oddania na własność 7 letni chłop· 
czyk sierota z inteligentnyc~ ro~z~

ców Gubernatorska 3~.Mleczarma wieJ-
ska 2384-3- i 

ażd 
musi o tern 
wiedzieć, że 
najsolidniej· 

Fortepiany i p;an~ną kra,i.ow~ i 
zagraniczne w duzym w)bor~e 

Sprzedaż za gotówk~ i _na _raty, z~m~a-
•• na, wynajem, stroJenie 1 reperacJa, 
ł'D Grzegorzewski, Piotrkowslrn 117, tele· 
- fon 14-02. 1022-12-.') 

·-~ -G» 

i 

szy i najtańszy J\1agaiyn obuwia 
jest u 

J. GOTLIEBA, łódź, Zielona 5. 
Tysiące klijentów nabyłem w tak J(rót. 

kim czasie !a solidne prowadzenie interesu i dobry towar. 

Zawiadamiam Sz. Publ., te na przybliżające się święta przygoto
wałem wielkł wybór po następujących cenach: 

Filcowe ciepłe buty 8 rb. 50 k. Damskie lak. kamasze 5 rb. 
Lakierowane buty 8 rb. • giemzowe • 4 rb. 50 k. 
Szagronowe buty 7 rb. • chromowe • 4 rb. 
Męsk. lakier. kamasze 6 rb. 25 k. • hambursk. • 3 rb. 50 k. 

giemzowe • 5 rb. Pantofie lakletowane 3 rb. 50 k. 
cht-0mowe • 4 rb. 75 k. l(aloszówki 8 rb. 
hambursk. • 4 rb. 25 k. · 

a także ró!ne dziecinne buciki, ranne pantofle po tanich cenach. 

zn wdzłeczność daie publiczn. ślicznv gwinzdkowv podarunek. 
Każdy klijent zostaje fotografowany i otrzymuje ślicznie wykonane 

2 fotografje bezpł'ałnie. 1874-20-9 

L BA 

~ -· 
~ 
o 
a. 
m „ 
r: 
= C'D „ 
= • -· • N a. 
li" 
o • łC ·-

D. liJołchowicza i Syna 
Południowa 20 

uwiadamia, że 8/21 listopada i dni następujących odbywać si~ będzie 

LICYTACJA 
na sprzedaż zastawów we właściwym czasie nie prolongowanych 

Nr. Nr., które przewyższają 100 rubli podleg-ają: 
7700 60310 87721 124585 132258 479 144503 152721 154044 989 
159196 164633 168273 188831 189658 195746 196132 665 i09957 
217645 218159 219073 220930 223327 229148 572 232077 233.;06 237425 
238443 239054 243671 72 245179 246997 252418 253944 259067 260388 
262036 97 650 263073 264588 267271 788 271091 546 272683273036 
277099 278215 894 280503 281875 282007 8 S27 283106 150 541 

284186 470 962. 

Kalendarzyll SlowLc!<iego 1814 r. 
mapką Królestwa 5 kop. (J·O.<"'zr~ 

tylko tuzinn.mi po 53 kop.) Z poez.pm1 
8 kop (pocztą tuzin 84 kop.) '\\ y_.la
wnictwo Reussnera, Złota ~~ 6, \~ P.r-
s~awa. 2337-12 

Mas<::yny do szycia ręczna 20, 1 oz
na bębenkowa. 35. 5·1etnia gwa• 

r~ncja. Piotrkowska X!! 165. Telefon 
33-12. 2~48-30 

Mo.rja Konstantówna Stanisławsk~ 
zgubiła paszpor± wydany z ma_g~: 

stratu, m. Kutno dostarczyć pohCJl 
2381-~-1 

Potrzebni poważni roznosiciele gazet 
po domach( z kaucją) Wiadomość: 

Piotrkowska 82 m. 21. 
2380-3-1 

Potrze'.ma Kobieta do sprzątania ul· 
Gubernatorska 25 m. 8 od 10-2 

2388--~-1 

Zguhiono nakaz egzekucyjny, wyda
ny przez B1\d gmiuny 1 okręg. po

wiP.tu brzezińskiego dnia 27 ma.rea. 
st. st. 1910 r. za ~ 645, na wyegze
kwowanie od Tomasza Jabtoilskiego 
na korzyść .Małgorzaty i Antoniego 
małż, Jóźwiak 51 rb. 56 kop. z koszta-
mi 3 rb. ~383-3-1 

Zaginął p:!.szport wyd:;my przez ma
gi strat łódzki na imię Ryszarda 

13anasza. 2369-3-l 

2 c nże pokoje na I piętr:i:o do wyna
jęcia, ewentualnie z używalnoŚt:il\ 

wspóluej kuchni. Wiadomość u uądcy, 
Widzewska 106a. '.?3S.5-l 
--=------~~..,.,.--~~~~~--

12 listopada Michał Brzeziński zgu-
bił weksel bezterminowy, wysta

wiony przez A ugustję Krauze na rh. 50. 
23813-3 

eeeseeeeeeee 

Szl<oła przygotowawcza, zakład freblowski, 
kursy pedagogiczne 

Jad vigi Zawadzkiej 
Spacerowa 17 (dom Akc. Tow, K. tkhejblera)· 2021-3 

!!JUTRO OTWARC!E 
OLBRZYMIEGO ZWIERZYŃCA!! 

G I BOJKO przy ul. Piotr-
' • kowskiej 117. 

Demonstrowany ORANGUTANG najwi~kszy okaz na 
będzi<> kontynencie. 

Karmienie zwierząt odbywa s!~ o godz . ..-9 wiecz. 

Wejście 50 kop., dzieci i uczniowie 25 kop. 

ROK XXXIX ISTNIENIA. 

Nf\JHIŃSZl'I i Nf1]0BFIT5Zfl łLUSTRflC)fl TYGODNJOWf\ Dlf\ RODZIN POLSKICH. 

BIESIA A LITERACKA 
DAJE ZUPEŁNIE BEZPŁATNIE PREMJUM NADZWYCZAJNE: 

12 DUŻYCH TOMÓW NAJCELNIEJSZYCH POWIEŚCI l ROMANSÓW 

znakomitych autorów polskich i obcych. 

Redaktor i lVydawca MICHAŁ SYNORADZKI. 

Biesiada Literacka obejmuję wszystkie rodzaje literatury pięknej, chwilę bieżącą 
wszechświatową i wiedzę gruntowną w formie popularnej, słowem wszystko, co stanowi 
nieodzowną potrzebę umysłu inteligentnego. 

Biesiada Literacka szczególnie uwzględnia dzieje ojczyste, zwłaszcza poro
zbiorowe i pamiątki narodowe 

Biesiada Literacka wszystkie artykuły obficie ilustruje. 
Biesiada Literacka rozpoczyna w roku 1914 druk pracy ilustrowanej pod tytuł. 

GROBY POLSKIE, zawierającej życiorysy uczestników powstania 1863 roku. poległfc,h 

w boju, skazanych na wygnanie, stra1;onych i t. p. 

~~:;i~~~e 12 duzveh tomóf.O wyborowvch powieści i romans~\O 
otrzymują bezpłatnie wszyscy prenumeratorzy. 

W roku 1914 damy w zupełności znakomite powieści oryginalne, które ze względ.':w 

cenzuralnych, były znane dotąd zaledwie w skróceniu, a także arcydzieła autorów cu

dzoziem~kicil. Z tych doda•Nan, eh zupełnie bezpłatnie książek, szybko utworzy się 

doborowa biblioteka trwałej war!cści, kształcąca serce i umyst. 

WARUNKI PRENUMERATY: 
w ll'arszawis: rocz„ie rs. 6, półrocznie rs. 3, kwartalnie rs, 1 kop. 60. 
na prowincji: rs. 8, „ „ 4, rs, 2 

Zagranicą rocznie rb. 10. 
Oprawa wytworna, ze zloconemi wyciskami na tle barwnem, dodawanych jako pre

mium powieści: 3 tomow 50 kop , 6 tomow 1 rs„ 12 tomow 2 rs. 

Na żądanie administracja wysyła numer okazowy be z płat n ie. 

Adres redakcji i administiacji: HORTENSJA N! 7, telefo!'i 78-26. 

Zawiadomienie11 !ilłl Niniejszem pe da.ię do wiadomości P. P. że zakłn.d mój kuśnier- • 
ski, egzystujf\CY ot! 190'3 r. przy t11. Przejazd, został przen i<'siony na 
ul. Piotrkowską ro ~13 i został zaopa t ,·zony na sezon bieżący w dobo- ~ł. 

rowy wybór towaru futrzanego w zakres konfekcji damskiej i mqskiej • 
-n·ch0d- ące)!O, tak goto·,,·ej jako !cil i n:t zamówienia., oraz przyjmuje 
wszelkie roboty z własnep;-> i pnw!er71lnego towaru. .Mając nadzieję, że 

~ i nada! P. I'. zaszczycać będ~ mój zakład swojemi względami pozostaj~ 

Z wysokim poważaniem 

A. Maniszewski 
1842 Łódż. ul. Piotrlwwska 9&, (o.ticyna na parterze) 

n 

1 ro pracy 
uuy ltawaiznzeniu Prarn·.~nil\ńW HaMlDWYlh m. totli. 

Spacerowa :!I, II piętro. 

poleca wykwalifikowanych buchu.lterów, korespondentów I Innych pra-
cowników handlowych. 1886-26-1 
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iensacja! Jedyny egzemplarz na Królestwo! Sensacja! 

ERA ,,C I I '' 

li 

li p 11L .SZCZ z 

'' Wielka opera S. MONIUSZKI w 3 
aktach na filmie, w wykonaniu naj
lepszych artystów "\Varszawskich 

teatrów rządowych 

nq S RS w g!. ralacn. 
Prócz tego: 2 wielkie dramaty amerykańskie w 4 częściach w wykonaniu najlepszych artystów 

teatrów New-Yorskich i NAD PROGRAM: 

• I 

W spaniała komedja 
z ulubieńcem Sz . 
Publiczności - - rensem 

reny Iwyuainel -Program trwa przeszło 
3 godziny! 

en ....... 

Pierwsza lecznica lekarzy specjalistów 
dla przychodzących chorych 

45. Piotrkowska 45 (róg Zielonej), Telef. 30-13. ~ 

Wewnętrzne i nerwowe Dr. I. SZWARCWASSER od 10 - 11 i 41/„ - 51/ 2 codziennie. 
Choroby skórne i weneryczne Dr. L. PRYBULSKI. W niedziele, wtorki, czwartki, piątki od 

11/ 2-21/ 2 a Poniedziałki, środy, soboty od 8 - 9 wieczór. 
Choroby dzieci miejsce porad dla matek szczepienie ospy Dr. I. LIPSZYC codziennie od 1-2 pp. 
Choroby chirurgiczne Dr. M. KANTOR od 2 - 3 i 7-8 wieczór codziennie. 
Choroby k~biece Dr. 1'11. PAPIERNY od 3 - 4 codziennie. 
Choroby oczu Dr. B. DONCHIN Codziennie od 9 - 10 rano. 

. Poniedziałek, wtorek, środa, czwartek od 1-2. pp. 
Choroby no_sa, uszu 1 gardła Dr. C. BLUM Piątek, sobota, niedziela od 9 - 10 rano. 

Analizy kPWi1 wydzielin, moczu. Badanie mamek. Porada 50 kop. 

LECZNICA ZĘBÓW 
Plombowanie i specjalne laboratorjum zębów 1ztucz· 

nych i złotych koron. . 
Reparacje i przeróbki a1tucznych zęłx>w na poczekaniu. 
Wyjmowanie zębów bez bólu przez lekarza-den.tyst~ 

Mm Lernera. 1849 

Ceny bardzo przystępne. 

~r. ~. ~lnittlłinl 
przeps;owadził się 

na ul. Srednią M 3„ 
Specjalista. chorób wenerycznych, 

skórnych z kosmetyką lekarską (twan, 
włosy etc.). 

Przyjmuje od 9-ll i pół i od 4 i pół'. 
do 9 wiecz. 

Powrócił 

SpecJalistu chorób wenmanmh, skórnvch i dróg moczowvch 
D•r S. l<AfMTOR, (Piotrkowska 144), 

Dr. Rosenblatt 
Choroby uszu, nosa i gardła. 
Przyjmuje od 10-11 r. i f:>--7 po po!. 

róg Ewangielick;ej, Telefon 19·41. w nledzlele od l-0--11 r. 

Dr. L. Klaczkin 
KONS'fANTYNOW8KA 11. 

SJphi.lis, skórne, wener1c;;ii:nea 
choroby drag moczewyoh. 

LECZENIE SYPHILISU 
EHRLlCH·R~.'rA 606. 

Przyjmuje od 8-1 rano i od 5-8 
wiec:ll., dla dam osobua poczekalnia 
od 4-5. W niedziele i święta tylko 

do 1 rano. 

Dr. Karol Bf um 
Specjalista chorób 

G•rdła, nosa, uszu i zboczeA 
mowy 

(il\kanie, seplenienie i t. d.} 
podłu.g metody 

Prof. Gutimana :r; Berlina. 
Godziny ,v.rz-yjęć: od 10 i pól do 12 

i poł i txl 5 do 7-ej wiecz. 
Piotrkowska 165 (róg św. Anny-) 

Telefon 13. 52. 

Dr. Sonenherg 
Choroby skóry, dróg moczowych 

i weneryczne, 
PRZEPROWADZIŁ SIĘ 

na Zieloną 8. 
od 11-1 i f>-71/%· 

Dro JEhNłel\I 
ćkoroby weneryc%nc, ska•y 

c!róg mocz.owych 
ul. ANDRZEJ A N2 7 

9-12 i 5-8, w niedziele i Ehvięta 9-1 
'J'e.lefon Nr. 170 14-04 

Dr. M. Gromski 
Choroby dzieci. 

DzieBna 9 
od 3- 5 po poł. 

16.«. 

Gabinet den~J'•łyczny 

E. K p owski 
PititrTrnwska 35 (w Tok. zajm. dawniej 

pr:z:az. ' · . Suiycera).. 
Leczenie- zęMw b~z bólu eJektrycz
nościft. Plomby i s~hrc:rne zitby Wi!~lłl
kiego s:ys.temu. Pro:stow:mie kraywych 
zębów. Masaż. wibracyjny. 1719-156 

Dr. W. DUT/IE\iJICZ 
przeprowadził się na 
ni. nawrot l, róg Płctrłmwl!Iel. 

Chorobyr skórne, wener~c~~e 
i moczopłciowe. 

I'rzyjmnie od 9-12 r. i od. 5-8 w 
!'anie od 4-5 po poł. 20 

MłiJ e .!flirlfiY lłfliiUDk&Wany ka1ilow~r ~0~~~~; 
ałwizytora, buch'alter;i,, obeznany jest w branży ole}owej, włada językami, polskim, 

roSJiskim, słabiej n!emiecltim. Referencje na żądanie. Wymagania skromne. 
Łaskawe oferty proszę składać w Administra.cii „N. G. L." pod lit. „A. B." 3-1 

Il! 28. 
Prześwietlenie ł fotografowanie wnętrzności ciała promieniami Roentgena; Gabi- Ulica Piotrkowska N! 35. -
net światłoleczniczy (chrxoby sk.óry i włosów) I elektroterapeutyczny (niemoc Telefon 19-84, ob W 1• e szczen,· e 
płciowa). Godziny przyjęcia: 8-'2 rano i 5-9 po południu. Dla pań osobna • 

Dr. A. S. T enenba;~··~~. Zygmunt luu;~ki ~::k~!~~·1~r~~~~8~ IlJrnkcja TowarzJ~twa KrcllJtOW~[O 
Kons~a.,.tvnowska 3~ Almszeria I chorobv kobiece. miasta Łodzi P'iotrkowska 1-!5. Telef. 24-16 

Chorobir wewnętrzne. ż.ołądk.a 
i kiszek. 

P.rzyjmuje od 8 do 9-ej ran0 1 od 5-ej 
do 7·ej po południu. 1851-6 

Dr. Alfred Hejman 
Choroby uszu, nosa i gardła. 
Zachodnia 257 

Telefonu Mi. 33-34-. 
Od O - 10 i 4 - 6 po pot 

mieszka o LcC' ie ul. Am!r-.z:ej3 M 2 1 
róg Pioi!l'kows~iej, I-sza pi~tro. 

Przyjmuje jak dawniej. 
Telefon 17-31. 1691-208 

AkuszerJa I choroby kobiece od 9-11 rano i od 4-6 po południll. 
przyjmuje ·do 10 rano i od 2-5 po poł W niedziel~ od 10-12 po poł. 1492 

1920-3-

Dr. L. PRYBULSKI 
Ulica Południowa Nil 2. 

Telefon i. 13-59. 
Syphilis, choroby skórne, włosów, 
tkosn1etyka lekarska) weneryczne, 
moczopłciowe i niemocy płciowej. 

Leczenie syphilisu salve.l'Sanem Er
lich-Ilata. .GOS"-914 (wśródżylnie). 
Leczenie elektrycznością, elektroliz~ 
(usuwll.uie szpecących włosów) o-

świetlenie kanału (uretro~kopia.). 
'?rzyjmuje od 8-1 r. i od 4-:J Pl' ·· 

pa.nie od o-6 pp. 
Dla. pań oddzielna poczekalnia. 

Dr. Med. 

Aleksander Margolis 
Zielona 6. Tel. 6-13. 

Choroby j:olądka i kiszek 
Przyjmuje od 9 - 11 .r. i od 4 - 7 
po południu. 1952-12 

Dr. . PAPIERNY 
Akuszerja i choroby kobłece. 
b. ordynator warsz. uniw. klin. a.kua:i:. 
Przyjmuje od 10-11 rano i od 4 i pół 

do 6 i pół po pol. 
Południowu 23. Telef. 16-85. 

1766-Q 

podaje do pows.zechnej wiadomośc.i posiadaczy 5J-ch listów zastaw• 
nych seryi V-ej, że w dniu 20 Listo-pe.da r. h. n. s. rozpocznie się 
dołączanie nowych arkuazy kuponowych do- listów zastawnych rzeczo
nej seryi na trzecie dziesiE1c-ioleeie, io jest na o.kres czasu od kuponu 
majow&go 1914 r. do kuponu listopadowego 1923 roku. 

Dołączanie odbywać się bfildzie: w kasie Towarzystwa Kredyto
wego m. Łodzi, w Oddziale Bańku Handlowego Łódzkiego w Warsza
wie, przy ulicy Erywańskiej, pod Nr, 6 i w Petersburskim Banku 
Handlowy'll w Petersbur~u, przy ulicy Newski Prospekt Nr. 7-9. 

Dla dołączenia 11owych arkuszy kuponowych winny być złożone 
listy zastawne serji V-ej, z wysz'lzt-gólnieniem numerów listów na osob· 
nych deklaracjach, które otrzymywaó można w pomienionych ins\y„ 
tu ej ach kredy to wycb. 

Wreszcie nadmienia się, że do listów, znajdujących si~ na prze
chowaniu w kasie Towarzystwa, nowe arkusze dołączone zostanf1i 
bez współudziału osób interesowanych, 1992-2 
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Dyr. keja Towarzystwi KredytOwB~o miasta Lodzi 
podaje do 1?owszechnej wiadomości, że nizej wyszczególnione nieruchon1ości w m. Lodzi po
lozone, z po1vodu nieza-placenia raty majowej 1913 r. wystawione zostały na sprzedaz prriez 
publiczne licytacje, odbywać się mające o godzinie 11-ej z rana., w kancelarji Wydziału Hy
potecznego, przy ulicy Sredniej, pod x~ 427 w m. Lodzi, przed wyznaczonymi notarjuszami, . . . 

a m1anow1c1e: 
1. pod nr. 42 przy ul. Aleksandryjskiej. obciążona pożyczką To· 

warzystwa rb. 13900; od której zaległość wynosi rb, 683 kop. 14, va
dium do licytacji złożyó się mające wynosi rb. 2780; licytacja roz· 
pocznie się od summy rb, 20850; termin sprzedaży wyznac~ono na 
dzień 3/16 lutego 1914 r. przed notarjuszam Wiktorem Sarosiekiem. 

2. pod ur. 48b. przy ul. Zawadzkiej, obciążona pożyczką Towa
rzystwa rb. 75900; od której zaległość wynosi rb. 2992 kop. 24, va
dium do licytacji złożyć się mająco wynosi rb. 15180; licytacja roz· 
pocznie się od summy rb. 113850; termin sprzedaży wyznaczono na' dzień 
3/16 lutego 1914 r. przed notarjuszem Eugeniuszem Trojanowskim. 

3, poił nr. 972 przy ul. Przędzalnianej, obriążona pożyczką To· 
warzystwa rb. 13700; od którRj v.aległość wynosi rb. 435 kop. 66, va
dium do!ticytacji złożyć si~ maj!}ce wynosi rb. 2740; licytacja roz· 
pocznie się od sumy rb. 205.50; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 
?./16 lutego 1914 r. przed notarjnszem Juljanem Ład,, 

4. pod nr. 63 przy ul. Podrzeoznej, obciążona pożyczką Towa
rzystwa rb. 6300; od której zaległość wynosi rb. 258 kop. 88, vadium 
do licytacji złożyć się mające wyoósi rb. 1260; licytacja rozpocznie 
się od summy rb. 9450; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 3/16 
lutego 1914 r. przed notarjuszem Włodzimierzem Kosińskim. 

5. pod nr. 72 przy ul. Podrzecznej: obcią2ona pożyczką Towa~ 
rzystwa rb. 18300; od której zaległość wynosi rb. 750 kop. 48, vadium 
do licytacji Hożyć si~ mąj!}ce wynosi rb. 8660; licytacja rozpocznie 
się od summy 1·b. 27450; termin sprzedaty wyznaczono na dzień 3/16 
lutego 1914 r. przed notarjuszem Walerjanem Ryfinsklm. 

6. pod nr·. 74 przy ul. Franciszkańskiej, obciążona pożyczką 
Towarzystwa rb. 18100; od której zaległość wynosi rb. 662 kop. 41, 
vadium do licytacji złot,Yć słe m!łjące wynosi rb. 2620; licytacja roz
pocznie się od summy rb. 19650; termio sprzedaży wyznaczono na 
dzień 3/16 lutego 1914 r. przed notarjuszem Józefem Grabowskim. 

7. pod nr. 7ó przy ul. Podrzeoznej i~Stodolnianej, obciążona po· 
życzką Towarzystwa rb, 14000; od której zaległość wynosi rb. 720 
kop. 45, vadium do Ucytacji dożyć się mające wynosi rb. 2800; licy
tacja rozpocznie si~ od summy rb. 21000; termin sprzedaż.V. wyznaczono 
na dzień 8/16 lutego 1914 r. przed notarjuszem Józefem Zyźniewskim. 

8. pod nr. 122 przy ulicy Drewnowskiej, obciątona pożyczką 
Towarzystwa rb. 5200, od której zaległość wynosi rb. 183 kop. 14, 
vadium do licytacji złotyć się mające~ wynosi rb. 1040; licytacja roz
pocznie się od summy rb. 7800, termin sprzedaży wyznaczono na 
dzień 3/16 lutego 1914 r. przed notarjuszem J;tnem Nieznańskim. 

9. pod nr. 320w. przy ulicy Konstantynowskiej, obciążona 
pożyczką Towarzystwa rb. 13000, od której zaległość wynosi rb. 524 
kop. 60, vadium do licytacji złożyć się mające wynosi rb. 2600, licy
tacja rozpocznie się od summy rb. 19500, termin sprzedaży wyznaczono 
na dzień 4/17 lutego 1914 r. przed notarjuszem Konstantym Mogilnickim. 

10. pod nr. 321k.x. przy ulicy Ekaterynburskiej, obciążona po
życzką Towarzystwa rb. 24200, od której zaległość wynosi rb. 1178 
kop. 46, vadium do lkytacji złożyć się mające wynosi rb. 4840, licy· 
tacja rozpocznie się od summy rb. 36300, termin sprzedaży wyznaczono 
na dzień 4/17 lutego 1914 r. przed notarjuszem Wiktorem Saro
siekiem. 

11. pod nr. 3646 przy ul. Nowo-Targowej, obciążona pożyczką 
Towarzystwa rb. 40200; od której zaległość wynosi rb. 1678 kop. 36, 
vadium do licytacji złożyć się mające wynosi rb. 8040; licytacja roz
pocznie się od summy rb. 60300; termin sprzedaży wyznaczono na 
dzie11 4/17 lutego 1914 r. przed notarjuszem Eugeniuszem Trojanowskim. 

12. pod nr. 807d. przy ulicy Zakątnej, obciążona pożyciką To
warzystwa rb. 16500, od której zaległość wynosi rb. 1095 kop. 65, 
vadium do licytacji złożyć się mające wynosi rb. 3300, licytacja roz· 
pocznie się od summy rb. 24750; termin sprzedaży wyznaczono na 
dzień 4/17 lutego przed notarjuszem Juljanem Ładą. 

13. pod nr. 814r przy ulicy Podleśnej ocoiążona pożyczką To· 
warzystwn rb. 5000; od której zaległGść wynosi rb. 318 vadium do 
licytacji złożyć się mające wynosi rb. 1000; licytacja rozpocznie się 
od summy rb. 7500; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 4/17 
Lutego 1914 r. przed] notarjuszem Aleksandrem Taraborkinem. 

14. pod nr. 901}1{ przy ulicy Słowiańskiej obciążona pożyczką 
Towarzystwa rb. 124CO; od której zaległość wynosi rb. 644 kop. 32 
vadi urn do licytacji złożyć się mające wynosi rb. 2480; licytacja roz· 
pocznie się od summy rb. 18600; termin sprzedaży wyznaczono na 
dzień 4/17 Lutego 1914 r. przed notarjuszpm Józefem Grabowskim. 

15. pod nr. 902a przy ul. Słowiańskiej obciążona pożyczką To
warzystwa rb. 9000; od której zaległość wynosi rb. 436 kop. 80 vadium 
do licvtacji złożyć się mające wynosi rb. 1800; licytacja rozpocznie 
się od summy rb. 13500; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 
4/17 Lutego 1914 r. przed notarjuszem Józefem Żyźniewskim. 

16. pod nr. 902r przy ulicy Słowiańskiej, obciążona pożyczką 
Towarzystwa rb. 9000; od której zaległość wynosi rb. 572 kop. 40 
vadium do licytacji złożyć się mające wynosi rb. 1800: licytacja roz
pochnie się od summy rb. 13500; termia eprzedaży wyznaczono na 
dzień 4/17 Lutego 1914 r. przed notarjuszem Janem Nieznańskim. 

17. pod N2 902}1{ przy ulicy Słowiańskiej, obciążona pożyczką 
Towarzystwa rb. 6300; od której zaległość wynosi i'b. 452 kop. 27 
vadium do licytacji złożyć się mające wynosi rb. 1260; lir.ytacja roz· 
pocznie się od summy rb. 9450; termin sprzedaży wyznaczono na 
dzień ó/18 Lutego 1914 r. przed notarjuszem Konstantym Mogilnickim. 

18. pod M 1022b przy ulicy Wysokiej obciążona pożyczką To
warzystwa rb. 9000; od której zaległość wynosi rb. 393 kop. 40 va· 
dium do Uoytacji . złożyć się mające wynosi rb. 1800; licytacja rozpo
cznie się od summy rb. 13500; termin sprzadaży wyznao~ono na 
dzień ó/18 Lutego 1914 r. przed notarjuszem Wiktorem Sarosiekiem. 

19. pod N2 '039s przy ulicy Płockiej obci!łżona pożyczką To• 
warzystwa rb. uooo; od której zaległość wynosi rb. 195 kop. 60 va 
dium do licytacji złożyó się mające wynosi rb. 600; licytacja rozpo· 
cznie się od summy rb. 4500; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 
5/18 Lutego 1914 r. przed .notarjuszem Eugeniuszem Trojanowskim. 

20 pod N 10446 przy ulicy Kaliskiej obciążona pożyczką To
warzystwa rb, 4500; od której zaległość wynosi rb. 316 kop. 80 va• 
dium do licytacji złożyć się mające wynosi rb. 900; licytacja rozpo
cznie się od summy rb. 6750; termin sprzedaiy wyznaczono na dzień 
5/18 Lutego 1914 r. przed notarjuszem Juljanem Ładą. 

21. pod M 1067 przy ulicy N'owo-Zarzewskiej obciążona po
życzką Towarzystwa rb. 32800; od której zaległość wynosi rb. 2017 
kop. 41 vadium do licytacji złożyć się mające -wynosi rb. 6560; iicy· 
tacja rozpocznie się od summy rb. 49200; termin sprzeda~y wyzna· 
czono na dzień 5/18 Lutego 1914 r, przed notarjuszem Aleksandrem 
Taraborkinem. 

22. pod N2 lllla.b.c. przy ulicy Dzielnej i Widzewskiej ob· 
ciążona pożyczką Towarzystwa rb. 50200; od której r.aległość wyno· 
si rb. 1848 kop. 64 vadium do licytacji złożyć się mające wynosi rb. 
10040; licytacja rozpocznie się od summy rb. 75300; termin sprzedaży 
wyznaczono na dzień 5/18 Lutego 1914 r. przed notarjuszem Wale· 
rjanem Ryfińskim. 

23. pod N2 l 114c. przy ulicy Składowej obciążona pożyczką 
Towarzystwa rb. 20000; od której z:lległość wynosi rb. 892 kop. 68 
vr.dium do licytacji złożyć się mfljące wynosi rb. 4000; licytacja roz• 
pocznie się od summy rb. 30000; termin sprzedaży wyznaczono na 
dzień 5/18 lutego 1914 r. przed notariuszem Józefem Grabowskim. 

24:. pod nr. 1186 przy ul. Juljusza i Nawrnt obciążona pożycz· 
ką Towarzystwa rb. 32000; od której zfLległośó wynosi rb. 1595 kop. 
62 vadium do licytacji złożyć s\r: mające wynosi rb. 6400; licytac1a 
rozpocznie się od summy rb. 48000; termin sprzedaży wyznaczono us 
dzieli 5/18 lutegol914 r. przed notarjuszem Józefem Zyźniewskim. 

25. pod nr. l269a przy ulicy P1·zędzalnianej obciążona pożyCJZ 

ką Towarzystwa rb. 8900; od której zaległość wynosi rb. 566 k. 04 
vadium do licytacji złożyć się mające wynosi rb. 1780; lic~ tacja roz· 
pocznie się od rnmmy rb. 13350; termin sprzedaży wyznaczono na 
dzień 6/19 lutego 1914 r. przed uo~arjuszem Janem Nieznańskim. 

26. pod Nr. 1272a. przy ulicy Rokicińskiej i Suchej, obciążona 
pożyczką Towarzystwa Rb. 18.000; od której zaległość wynosi Rb. 
1144 kop. 80, vadium do licytacji złożyć się mające wynosi Rb. 3600; 
licytacja rozpocznie się od sumy Rb. 27000; termin sprzedaży wyzna
czono na dzień 6/19 lutego 1914 r. przed not 1rjuszem Konstantym 
Mogilnickim. 

27. pod Nr. 1277d.e. przy ulicy Nizkiej, obciążona pożyczk11 
Towarzystwa Rb. 20000; od której zaległość wynosi Rb. 1072, vadium 
do iicytacji złożyć się mające wynosi Rb. 4000; licytacja rozpocznie 
się od sumy Rb. 30000; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 6/19 
lutego 1914 r. przed notarjuszem Wiktorem Sansiekiem. 

28. pod nr. 1285a przy ul. Rokicińskiej obciążona po.tyczką 
Towarzystwa rb. 15900; od której zaleglość wynosi rb. 939 kop. 68 
vadium do licytacji złożyć się mające wynosi rb. 3180; licytacja roz 
pocznie się od summy rb. 23850; termin sprzedaży wyznaczono na 
dzień 6/19 lutego 1914 r. przed notarjuszem Eugenjuszem Trojanow• 
skim. 

29. pod nr. 1349 przy ulicy Krótkiej i Mikołajewskiej obciąło• 
na pożyczką Towarzystwa rb. 20900; od której zaległość wynosi rb. 
784 kvp. 62 vadjum do licytacji odbyć się mające wynosi rb, 4180; 
licytacja rozpocznie się od summy rb. 31350; termin sprzedaży wy
znaczony na dzień 6/19 lutego 1914 r. przed notarjuszem Julianem 
Ładą. 

30. pod nr. 1385 przy ulicy Cegielnianej i Wschodniej obcią• 
żona pożyczką Towarzystwa rb. 52000; od której zaległość wynosi 
rb. 2307 kop. 20 vadium do licytacji złożyć się mające wynosi rb. 
rb. 104:00; licytacja rozpocznie się od summy rb. 7-8000; termin sprze 
daży wyznaczono na dzi eń 6/19 lutego 1914 r. przed ootarjuszem 
Aleksandrem Taraborkinem. 

31. pod nr. 1398c przy ulicy Dzielnej <>bciążona pożyczką To
wa1 zystwa rb. 4900; od której zaległość wynosi rb, 343 kop. 92 va· 
dium do licytacji złożyć się mające wynosi rb. 980; licytacja rozpo· 
cznie się od summy rb. 7350; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 
6/19 lutego 1914 r. przed notazjusi.em Włodzimierzem Kosińskim, 

32. pod nr. 1439 przy ul. Widzewskiej obciążona pożyczką To
warzystwa 1b. 8000; od której zaległość wynosi rb. 599 kop, 87 va
dirrn do licytacji złożyć się mające wynosi rb. 1600; licytacja rozpo• 
cznia się od summy rb. 12000; termin spnedaży wyznaczono na 
dzień 6/19 lutego 1914 r. przGd notarjuszem Józefem Grabowskim. 

33. pod nr. 1628 przy ulicy Lipowej obciążona pożyczką To· 
warzystwa rb. 29700; od której zaległość wynosi rb. 1580 kop. 50 
vadium do !icybcji złożyć się mające rb. 5940; licytacja rozpocznte 
się od summy rb. 44550; termin sprzedaży wyznaczono na dzień 6/19 
lutego 1914 r. przed notarjuszem Józefem Zyzniewskim. 

W razie, gdyby dzień wyznaczony dla sprzedazy był świl)łecz• 
nym, sprzedaż odb~dzie się dnia nast~pnego. 

Lódż, dnia 16129 Pażdziernika 1913 roku. 
wy.dawoa1 łan G"r_o_d=-e-='k-.-·------- w tłoczni Jana Grodka, Widzewska Ji 1osa. 

Nr. 69. 

agazyn mebli 
nowych i używanych 

llJł. RomlSZOCIJSkle20 
dawniej Piotrkowska 117, obecnie 

Piotrkowska nr. 116 I toii~0 
Posiada· wr wielkim W}'bo· 

rze całe urza,dzenia. do pokojów: 
sypialnych, stołowych, gabinetów i 
salonów, pojedyńcze mebl.e tak no· 
we, jnk używane, od najskromniej
szych do najwykwintniejszych.. Po
cena.ch nizkich. Kupuje, zamie
nia, wynajmuje. 

Wyłączną re11rezentacjt; 
Towarz. akc. zakł. wyr. metal. 

Konrad, Jarnuszkiewicz i S-ka 
Łóżka 7.elazne, mosię1'ne i ni

klowane z materacami metalowymi. 
Umywalnie żelazne i marmu· 

rowe. Meble og~odowe. Wóz• 
kl dziecięce i welocypedy. 

Fotele dla chorych po ce
nach fabrycznych. 

Wyłączną reprezentaCjfł 
fabr. wyr. blaszanych 

Wł. Grynkiewicza 
lodownie, pokojowe wanny etc. Po 
c~nach fabrycznych. 

Wyłączną reprezentację 
Patento,nnej fabryki giętych mebli 

Wilhelma Gebethnera 
Krzesła gi~te, fotele 
na. bieguna.eh etc. 

PO CENACH FABRYCZNYCH. 
Otwarty w niedziele i świl}t& od 

1-6 po południu. 
Posiada stale na skład.zie stylowe 

urz!!idzenia. .kuchenne. 
1f>04-2ó-1 

Dr~~~~~!L~!.a,!~!jó!: r cowni krawatów.Dziel na Jl.e 23, 
przyjmuje obstalunki na krawaty 

w mieszkaniu Weinstejna, ul. Wi
dzewska Nr. 50 m. 56. Wykonanie 
akuratne i pUI ktualne. 2014-3 

18«-ló 

ELEGANCKĄ 
męską, damską, uozniowskit 

i dzieci null 

KONFEKCJĘ 
gotowq i podług miary z najlep
saych materjałów kl'ajowych i za
granicznych po cenach najprzy• 

etępniejli'lzych polera 

Ch. I. Sachs 
120. Piotrkowska 120. 

Do odstąpienia 

i mniejsz. pokojami na 
biuro, pracownię, lub ~ ~~I 
z przy legającemi większ. , 

e ~~ppf;';t;~~ka91 
front, 2 piętro, mieszkania ll1! 6, od 12 1 

do 3 po południu i od 7 - 8 wiecz. l 
2012-4 

W otwieraj~cym się zwierzyńcu na 
ni, Piotrkowskiej pod Ni 117 jest 

do wynajęcia na cały zimowy 
sezon 

hulet z herbatą i owerami. 
Wiadomość w zwierzyńcu 

2018-2-1 

Zakład Tapicersku- deknra&Jjny 

fllł. Przeźd;leckiego 
przyjmuje wszelkie obsta.lun.ki ora11 
pośia.da na składzie otomany leżanki 
Itp. Piotrkowska 188 

Redaktor• Anna Grodek. 




